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S p ra w a  m ordu b rzo zo w s k ie g o

W y r o k  S ą d u  N a j w y ż s z e g o
WARSZAWA, 8- 1. {Tel. wł. Q.) 

Sąd Najwyższy rozpatrywał dziś 3ora- 
wę głośnego mordu dokonanego w Brzo 
zowie na aplikancie notarialnym śp. Chu 
dziku.

Jak wiadomo, sąd przysięgłych w 
Sanoku skazał mordercę Romana Jajkę 
na dwa łata więzienia, a tych, kiórzy go 
namawiali do zbrodni t. zn. komisa za 
policil Drewińsklego na 5 lat i wywla- 
duw^ę Stankiewicza na 2 i pół roku 
Ja|ko zadowolił się wymiarem kary 1 nie 
apelował. Skargę kasacyjną wnieśli na
tomiast Drewlńskl 1 Stankiewicz za po
średnictwem swego obrońcą adw. Gtn- 
szklewicza ze Lwowa. Si,d Najwyższy

w komplecie składającym się z prezesa 
Rzymowskiego ł sędziów: Wyrobka 1 
Sokalskiego rozpoznawał dzlsia] tę sen- 
sacyiną sprawę.

Obrońca skazanych domagał się ka
sacji wyroku na tej zasadzie, że sąd 
przysięgłych przez dopuszczenie powo
dów cywilnych, którzy przyjęli na sie
bie również rolę oskarżycieli, uszczuplił 
prawa oskarżonych. Nadto obrońca do
magał się kasacji ze względu na fałszy
wą kwalifikacje przez sąd przysięgłych 
czynów komisarza Drewińsklego oraz z 
tego powodu, że trybunał w pytaniach 
sformułowanych dia przysięgłych prze
sądził winę Drewińsklego jako podżega

Przed obradami klubów o p o z y c ń c h
n a d  d e k la r a c fa  w  s p r a w i e  z m i a n y  k o n s t y t u c j i

WARSZAWA, 8. ł .  (Teł. wl G.) 
Na czwartek 11 Bm. wyznaczono posie
dzenie sejmowej komisji konstytucyjnej. 
Na porządku dziennym znajduje się dys
kusja nad tezami ustrojoweml B. B. W 
związku z tem w ciągu dnia jutrzejszego 
I we środę, toczyć się mają narady opo
zycyjnych kiubów lewicy 1 centrum nad 
ustosunkowaniem się do tez BB. i do 

sprawy zmiany konstytucji.
Wedle wszelkiego prawdopodobień

stwa wynikiem tych narad będą dekla
racje złożone na czwartkowem pora
dzeniu komisji.

Co do Klubu Narodowego, to ten o- 
kreślił już jasno swoje stanowisko na

poprzedniem posiedzeniu komisji, :ła 
którem deklarację imieniem Klubu ido 
żył poseł Winiarski

cza. Z tych względów prosi obrońca o u- 
chylenie wyroku I o przekazanie sprawy 
kompletowi sądzącemu w Innem mieście, 
nazywalac sanocki sąd przysięgłych „po
czciwymi kmiotkami, którzy podaali się 
jakoby wpływom agitacji politycznej".

Sąd Najwyższy po dłuższej naradzie 
ogłosił wyrok mocą którego oddali) ka
sację w stosunku do Drewińsklego. na
tomiast uchylił wyrok w stosunku do | nowy wyrok co do kary.

Stankiewicza, zaznaczając jednak, że 
chodzi jedynie o wymiar kary przez try
bunał, a nie o samo orzeczenie, stwier
dzające winę wywiadowcy Stankiewi
cza.

Sąd Najwyższy nakazał rozpatrzenie 
sprawy przez nowy komplet sędziów 
przysięgłych w Sanoku. W ten sposób 
sprawa wywiadowcy Stankiewicza znaj
dzie sią ponownie w sądzie w Sanoku, 
z tem tylko ograniczeniem, że nie bę
dzie przeprowadzona powtórna rozpra
wa, gdyż kwestju winy Stankiewicza 
jest przesądzona, jedynie sąd w nowym 

i składzie rozpatrzy akta sprawy i ogłosi

Antyżydowskie zaiftia w Zywieckicm
n a  w o k a n d z i e  S ą d u  N a j w y ż s z e g o

WARSZAWA, 8. I. (Tel. wł. G ) | 
W dniu jutrzejszym Sąd Najwyższy roz- | 
poznawać będzie skargę kasacyjną v 
procesie wadowickim o zilścla antyży
dowskie na Podhalu i w powiecie Ży
wieckim.
- Jak wiadomo, jsed apelacyjny w K i 

kowie, który w październiku r. ub. roz
patrywał apelaclę od wyroku sądu okrę-

Z n a m i e n n y  a r t y k u ł
p r e z y d e n t a  g d a ń s k ie g o  s e n a t u

BERLIN, 8- I. (PAT) „Dortmunder 
General Anzeiger" ogłasza artykuł pre
zydenta senatu Rauschninga, poświeco
ny zagadnieniu polityki wschoduiej Nfe- 
mlec. Autor pisze, iż
czas małych gospodarczo oraz . Mtycz-

Wstrząsająca tragedja
zre d u k o w a n e g o

WARSZAWA, 8. 1. (Teł. wł. G.)
Mieszkańcy Strugi pod Warszawą żyj a 
pod wrażeniem wstrząsającej tragedii, 
jaka wydarzyła się tam wczoraj wie
czorem na terenie fabryki rowerów 
„Ormonde".

Kierownikiem tej fabryki był 51-lełni 
Michał Natarow zamieszkujący w jed
nym z budynków fabrycznych z 30-letmą 
żoną Heleną 1 3-letnią córeczką Wierą. 
W dniu I bm. Natarow wskutek redukcji 
został bez pracy. Był on prawosławny 
1 wczoraj obchodził Nowy Rok.

Około godziny 8-mej wieczorem za
siadł razem z rodziną do kolacji i wów-

Podatek od kin
(t) M inisterstwo spraw  wewnętrznych 

opracowało projekt zm iany rozporządzenia 
wykonawczego do ustaw y o finansach ko 
m unalnych. P ro jek t wprowadza zmiany 
w  opodatkowaniu kin.

Przy wyświetlaniu w czasie, fsdmegi 
przedstawienia 2 filmów pełnuprogramo 
wych różnej skali podatkowej, podafcsk 
wymierzony będzie według średniej a rv t 
metycznej obu stawek. Jeżeli w czasie 
jednego przeJstaw ienia wyświetlane są  3 
3 lub więcej filmów’, podatek wymierzony 
będzie według filmu, od którego staw ka 
podatkowa jest najw yższy

czas prawdopodobnie pod wpływem sil
nego rozstroju nerwowego zastrzelił żo
nę 1 córeczkę, a nastennle popełnił sa
mobójstwo wystrzałem rewolwerowym 
w usta.

Dopiero około godziny 24-tej wykry
to zwłoki całej rodziny i zabezpieczono 
je. Dziś rano na miejsce strasznej tra- 
gedji przybyli przedstawiciele wład? są- 
do - śledczych, którzy wszczęli szczegó
łowe dochodzenia.

W y r ó h h n ie  polskiego 
uczonego

POZNAŃ. 8. 1. (PAT). Pror. filo- 
zofji un iw ersy tetu  poznańskiego Zyg
m unt Z&wirski o trzym ał nagrodę 
imienia Rignano, w  wvsokości 5oo0 
lirów, na  m iędzynarodow ym  konkur
sie naukowym, ogłoszonym przez cza-

nio zależnych terytorjów narodowych 
już minął,

jak to zaznaczył prezyd. banku Schacnt. 
Świat musi sobie wybudować 
nowe, wielkie jednostki gospodarcze, lub 

popadnie w chaos.
Jest to jeden z głównych nakazów de
klaracji pokojowej Hitlera, która natra
fiła na tyle nieufności i nieporozumienia.

Porozumienie polsko - niemieckie, — 
pisze Rauschning, — nie wyklucza przy
jaznych stosunków Dolsko - rosyjskich i 
niemiecko - rosyjskich.

gowego w Waaowlcach w przeważają
cej części zatwierdził wyrek pierwszej 
Instancji.

Na mocy tego wyroku 31 oskarżo
nych SKazanych zostało na karę więzie
nia od 6 miesięcy do 3 lat Proces ten 
ze względu na swoje tło polityczne oraz 
imputowanie rozruchów antyżydowskich 
na Poanalu O. W. P. oraz Związkowi 
C&iiorczyków wywołał ogromne zalnt* 
resowanie. Z drugie] strony wykazał 
dużą świadomość narodową oskarżo
nych rekrutujących się przeważnie z gó
rali.

Na jawnej rozprawie okazało się, że 
wszystkie zeznania złożoue w policji i w 
śledztwie zostały przez oskarżonych i 
świadków odwołane, gdyż były wymu
szone tak, że dopiero na rozprawie w 
sądzie okręgowym oskarżeni mogli zło
żyć wyjaśnienia zgudne z stauem ta
ktycznym.

Rozprawie w Sądzie Najwyższym 
Przewodniczyć będze sędzia Korsak, w 
komplecie zaś zasiedli sędziowie Fle- 
szyńskl jako referent 1 KrzysztoforsU. 
Oskarżenie popiera prok. Bużyckl. Skar
gę kasacyjną popierają adwokaci pos, 
dr. Stypułkowskl, pos. dr, Liv, o i dr, 
Grendyczyński.

..Soi en ti a" za pracę p. t.sopiemo
,,Rozwój pojęcia czasu'

Liczba prac nadesłanych n a  kon
kurs z -całego św iata  wynosiła 35. — 
P ’’erw sza naerrodą w «umie 10.000 li
rów , została rozdzielona pomiędzv 
prof. 7awirskiego i prof. Giovanni 
Giorgi

Leczenie funkcjonariuszy 
państw, w  lecznicy hołoskiej

Lwów. 8 stycznia.
(t) W ojewoda lwowski ogłasza, że za 

teczsnie funkcjonarjuszów nnóstwowych 
w Lecznicy w Hołosku W ielkietn kolo 
Lwowa, Skarb p ań stw a  poŁrywrć będzie 
począwszy od 1 grudnia 1936 aż do jdwo 
lania 75 proc. kosztów, obliczonych wedle 
przeciętnej opłat dziennych, obowiązują
cych w szpitalach publicznych na obsza
rze lwowskiego Województwa. Przeciętna 
oplata dzienna wynosi na kl. U l. 4 zl 10 
gr., na II. klasie 8 zl 30 gr.

P rzeszkolenie u rzę dn ikó w  
sądowych

Lwów, 8 stycznia.
(t) W  związku za zwolnieniami nie 

nadających się do służby sądowych urzęd 
ników kancelaryjnych na terenie Iw iwa 
kiego Sądu apelacyjnego, przyjęto pewną 
ilość młodszych urzędników w XII et. 
służbowym. Nowoprzyjęci urzędnicy ł l  
przyswajain s -bie w dość wolnem tempie 
praktykę - -ceiaryjną i to głównie w 
jednym • ’ " samym dziale czynności. 
Wobec sianu rzeczy, powstaU potrze

| ba należytego przeszkolenia wyżej wymię 
| nych urzędników, prezylj im sadu apela 

cyjnogo we l-wowie zarzą.zilj więc prze 
szkolenia teoretyczno l ćwiczenia i  rak tycz 
ne i przeznaczyło na to jednomiesięczny 
kurs w siedzibach sądów okręgowych. 
Przez czas trwania kursu, urzędnicy sa
dowi będą zakwaterowani w tmdynkach 
Sądów okręgowych lub w więzieniach, 
gdzie otrzymywać będą wikt szpitalny ua 
rachunek własny po cznie 1 zł dziennie.

Rzucił sią pod pociąg
STANISŁAWÓW, 8. 1. (PAT). Na 

lam pie dworca kolejowego w  S tani
sławowie rzucił się pod pociąg F ran 
ciszek Czarka, robotnik i poniósł 
śm ierć na m iejscu. Dochodzenia w y
kazały, że denat od dłuższego czasu 
zamierzał popełnić samobójstwo z po
wodu długów, jakie zaciągnął,

DZISIEJSZA POGODA
WARSZAWA. Przew idyw any prze

bieg pogody w dniu .'•.ę.rejszym: 
chm urno i mglisto, z rozpogodzenia
mi w  ciągu dnia. Nocą u m ?arkowany, 
w dzień lekki mróz. Słabe w ia try /W - 
łuduiow e lub cisza.
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D W I E  S E N S A C J E
Prasę światową obiegły w  ostatnich 

czasach dwie sensacje. Jedna dotyczyła 
Niemiec, druga Rosji, obie zaś zbiegały 
się w Polsce.

Sensacja odnosząca się do Niemiec 
opiewała, iż minister propagandy Rze
szy Goebbels podczas swego pobytu w 
Genewie zaproponował Polsce zachowa
nie neutralności przy przeprowadzaniu 
niemieckiego planu bałtyckiego, któryby 
polegał na uczynieniu z Łotwy i Estonji 
niemieckiej bazy militarnej i politycznej, 
skąd zostałaby podjęta ofenzywa przez 
Smoleńsk na Kijów Polska wzamian 
miałaby otrzymać swobodę działania na 
Litwie Kowieńskiej i możność zdobycia 
sobie Kłajpedy, jako drugiego portu obok 
Gdyni. Wedle bowiem pewnych pogło 
sek Niemcy w  swoich obecnych roko 
waniach z Francją miały dać przez usta 
Hitlera Jo poznania ambasadoiowi fran
cuskiemu w Berlinie Francois - Ponceto-1 
ąyi, i i  gotowe są zrzec się swych dążeń 
rewizjonistycznych kosztem Polski, o ile 
dana im będzie swoboda do uzyskania 
terenów (ziemi bez ludzi) na przestrze
nia cn Tosji.

W owym planie bałtyckim Niemiec 
Są rzekomo przewidziane ' dalsze koi 
.zesje ej rzecz Polski, ale już za cenę jej 
aktywnego wystąpienia przeciw Rosji. 
Wówczas mogłaby ona sobie poprawić 
swą granicę wschodnią, daleko poza 
granice ustalone w pokoju brzeskim w 
r. 1918, który to traktat Niemcy ciągle 
uważają za wytyczny dla ich polityKi 
na wschodzie Europy. Na wypadek zaś 
gdyby Polska pozostała bie-ną do akcii 
ma być wciąjmięta Rumunja, której przy 
rzeknie się rozszerzenie jej granic poza 
Odesę.

Tak brzmi pierwsza sensacja, a teraz 
druga, wskazująca na Rosję sowiecką 
ma treść następującą: Komisarz sowiec
ki spraw zagranicznych Litwinow miał 
zaproponować Polsce ogłoszenie wspól
nej deklaracji, na podstawie której Rosja 
sowiecka i Polska gwarantowałyby nie
naruszalność granic Litwy, Łotwy, E- 
stonji i nnlandji. Wedle dalszych wia
domości dotyczących tej kweatji Litwa 
miała się zgodzić na taką gwarancją 
Łotwa i Estonja zajęły pozycję wycze
kującą, a Finlandja odmówiła przyjęcia 
takiej gwarancji. I istotnie pojawiło się 
oświadczenie oficjalne Finlandji, dono
szące, że gwarancji jej granic ze strony 
Rosji i Polski nie mogłaby przyjąć, przy 
czem odnośne oświadczenie nie było 
dość jasne, aby z niego można wywnios
kować, czy jest ono odpowiedzią na po
głoski w  prasie św5atowej, czy na kon
kretną propozycję wyszłą od Rosji so
wieckiej i Polski. Zkolei ogłoszone zo
stały zaprzeczepia sowieckiej agenc i 
prasowej Tass, Jość lakoniczne, jak rów 
nież pewne wyjaśnienia ze strony estod 
tkiej i łotewskiej.

W  rezultacie sprawa jest dość nie
jasna. Ze strony polskiej żadne oświad
czenie, czy wyjaśnienie nie zostało ogło
szone. Wypada z tego powodu powie
dzieć* szkoda, bo obie rewelacje, choć 
brzmią sensacyjnie, nie brzmią jednak 
nieprawdopodobnie, a obie w  naiwyż- 
szym stopniu zazębiają o Polskę.

Około Polski toczy się niewątpliwie 
jakaś gra, rzecz w  tern, jaki udział w tej 
grze bierze Polska sama. Pewne oświad 
czenia pojawiające się w  pismach pro- 
rządowyeh znajdują zagranicą, zwłasz
cza w  prasie niemieckiej, komentarze 
bardzo często nieoczekiwane, a przytem 
bardzo niepokojące. Wynikałoby z nich, 
żę Polska bierze udział w grze. Czy jest

tak istotnie, nie wiemy, w  każdym razie 
opinja polska ma prawo domagać stę 
wyjaśnień. W  szczególności takie wy
jaśnienia są potrzebne ze względu na o- 
pinję polską we Wschodniej Małopolsce,

Dla ludzi zdrowo i realnie myślących 
jest dogmatem polsKiej polityki zagrani
cznej, że musi ona wszelkiemi siłami za
pobiegać zjednoczeniu się przeciw niej 
obu największych sąsiadów, wschodnie
go i zachodniego. Przecież z taKiej kon
figuracji wynikły w  w. XVIII rozbiory. 
Wobec tego musimy dążyć do tego, abv 
przyndjmniej z jednym z tych sąsiadów 
mieć dobre stosunki. Obóz narodowy 
stał oddawna na stanowisku, że powhi- 
na to być Rosja, która przy swym ol
brzymim obszarze łatwo przebolała 
stratę ziem polskich, a nadto jest coraz 
bardziej zaabsorbowana sprawami Da
lekiego Wschodu.

Ostatnie miesiące przyniosły wresz
cie upragniony przez nas pakt o nieagre
sji z Sowietami. Był tern bardziej po
trzebny, że w Niemczech przyszli do 
władzy hitlerowcy, przez co niebezpie
czeństwo dla nas z tej strony stało się 
w’ększem i w czasie bliższem. Opinję 
publiczną zdezorientowały jednak wkrót 
ce potem dyplomatyczne rozmowy ?. 
Niemcami i komentarze, jakie na ten te
mat ukazywały się w prasie zagranicz
nej. Tendencja publicystyki niemieckiej 
do wyolbrzymienia owych rozmów była 
widoczna, pozwalała ona domyślać się, 
że kryły się poza niemi daleko idące 
p’any i propozycje. Mimo, że komento
wano u nas rzecz w tym duchu, pozo
stał v  społeczeństwie pewien Osad 
obaw że polityka obozu rządzącego mo
że wrócić na dawne tory.
> Rzecz komplikuje się przez system 
dyplomatyczny, wprowadzony przez o- 
becny rzad niemiecki, który stara się 
pertraktować na wszystkie strony i z 
każdym zosobna. Wobec tego zwraca 
się uu i do Rosji. Czy rzeczywiście, jak 
przypuszcza francuska „La Reoubhqiie“, 
przedmiotem są możliwości uzyskania 
zgody na kolonizację Ukrainy, trudno r>o 
•wiedzieć. Polska nie mogłaby na takie 
okrążenie swego terytorium patrzeć spo
kojnie. Wobec tego trafnie mówi prof. 
Stroński w „ABC“ z datą 5 bm.:

Wszelkia nieiasnnśei rodzące bała- 
muctwa, są tu  szkodliwe, 

i wyraża przeświadczenie, że wiele nam 
powinno zależeć na tern, aby w Moskwie 
zrozumiano sytuację. -

MOWA LITWINOWA.
W  związku z tern warto przytoczyć 

uwagi, jakie w  .Kurjerze Warszawskim

„Hajnt“, w  depeszy własnej z Am 
sterdamu, donesi o ukazaniu się tam 
książki p. t. „Źródła pieniężne narodo
wego socjalizmu*4. Autorem jej jest ban
kier w Ameryce. Sidney Warburg:

członek znanej żydowskiej rodziny 
bankierskiej W arburgów i wspólnik ban
ku amerykańskiego „Kiihn, Loeb et Comp-' 
tego samego, którego kierownikiem jest 
członek agencji żydowskiej, Feliks W ar- 
burg“.

Autor twierdzi w  tej książce, że 
„— od sierpnia 19z9 r. aż do pożaru 

Reichstagu utrzym yw ał on stosunki ■> Hi. 
tlsr.-m i że w ciągu tego czasu w y p fc ii 
mu, na zlecenie am erykańskiego prz my 
siu naftowego, kwo(e 32 m ilj. dolarów.4'

Wymieniony żydowski bank w No
wym Yorku nie .decyduje się na odpo
wiedź w tej sprawie:

,,—  pism o „Neues Tagbuch", wycho
dzące w Raryżu, podało o tem do W ado. 
mości jeszcze w num erze z dnia H listo
pada żądając przytem od banku .,Kiihn. 
Loeb -et Comp." wyjaśnienia, czy to jest 
prawda,. Dotąd nie nadeszła odpowiedź* 

Przed kilkunask* miesiącami, jeszcze

bo w  tej dzielnicy wszyscy rozumieją, 
jak dalece obie obiegające świat sensa
cje dotykają jej najżywotniejszych kwe- 
styj, jeśli nie użyjemy już słów: jej lo
sów. Nie jest tu naprzykład bez znacze-

umleszcza publicysta, podpisany lite ra 
mi S. Z. na temat noworocznej mowy 
Litwinowa. Sądzi on, że Hitler wyleczył 
Rusję radykalnie z sympatyj niemiec
kich.

Rosja jest w tej chw il' nastrojona 
pokojowo. Polityka niemiecka jest aw an 
tu rn ic/a. Jest j&dtna z najpoważniej
szych przyczyn, skłaniająca komisarza 
spraw zagranicznych federacji sowiec
kiej do upraw iania turystyki pokojowej: 
p. Litwinow staje się coraz wyraźniej 
spadkobiercą niotylko brlamdowskiej las 
ki pacyfistycznego pielgrzyma, ale i Je 
go frazesu, który robi na nas tern więk 
sze wrażenie, że nie przywykliśmy .sły- 
jzeć go z  Moskwy.

A przecineż szczerość Jego w  tej 
chwili jest nie sporna.
Pan S. Z. kładzie nacisk na następują

cy ustęp mowy Litwinowa:
„StnsunKoir. z najbliższemi sąsiada

mi, tfumaczyl p. Litwinow komitetowi 
wykonawczemu, a zwłaszcza z najw ięk
szym z nich — Polską, poświęcam, 
rzecz prosta, najwięcej uwagi. Poiitycz 
ne pertu rbacje . stworzyły wspólnotę 
interesów... w ynikającą ze wspólnych 
niebezpieczeństw l trosk. j-ażeli... nie 
zdawaliśm y sobie sprawy ze wspólnoty 
tych trosk... to podpowiedzieli nam  to 
ich sprawcy.,,*1

Jakież z tego konsekwencje? Idzie 
właśnie o to, aby nie skończyło się na 
słowach. Oto ostatni ustęp artykułu:

Chodzi tylko o to, aby współpraca 
nie ograniczała się do dobnych, zapra 
wionych posm akiem  sensacji, zaintere
sowań turysty cm n-intelektualnych, któ 
re, mówiąc szczerze, uważamy za na 
mniej wartościowy objaw nowej sy tu
acji Mamy z Rosją snoro spraw nle- 
załatwionych, a wynikających z trak ta  
tu  ryskiego, mamy niezakończone rozra 
chunki finansowe, o których nie nale
żałoby zapominać i wreszcie — m artw ą 
gospodarczo granicę, k tórą trzeba oży
wić. Deklaracje p. Litwinowa powinny 
mieć bezpośrednie skutki dla wszystkich 
tych zagadnień. Załatwienie ich wypełni 
nową sytuację treścią realną.
KOMENTARZ W „IZWIESTJACH“.
Od mowy p. Litwinowa upłynęło dni 

kilka, doczekaliśmy się więc już komen
tarza w „Izwiestjach**. Autorem ai tyku- 
łu jest urzędowa głowa prasy sowiec
kiej p. Raaek. Słusznie zaznacza sen. 
Kozicki w „Gazecie Warszawskie j“ :

przed dojściem do władzy Hitlera — u- 
kazała się w prasie wiadomość, że jego 
ruch jest finansowany przez posiadaczy 
kopalni naftowych na K lUkazie (wśród 
nich Detering‘a z Anglji), którzy mieli, 
i jak wynika z tej pracy, mają nadzieję 
na odzyskanie tych kopalni po obaleniu 
władzy sowieckiej, spowoaowanem 
wojną Niemiec hitlerowskich z Rosją, 
la k i  miał być warunek tych zasiłków 
ha organizację hitlerowską.

Informacje te znajdują potwierdzenie 
w t. zw. planie Alfreda Rosenberga, kie
rownika spraw zagranicznych w partii 
narodowych socjalistów, podanym o- 
statnio przez prasę sowiecką. Plan ten 
polega na wywołaniu zbrojnego zatargu 
z Rosją, przy udziale Japonji i blok i 
państw zachodnich, pod kierownictwem 
Niemiec.

Tsn sam bank „Kuhn. Loeb et Comp.“. 
na ■ czeie którego przed wojna stał Ja- 
kób Schif. teść Feliksa Warburg?, 
miał dać 12 mil. dolarów na rewolucię 
w  Rosji (patrz pracę Nieciwołodowa 
„Car Mikołaj II i Żydzi“)«

nia, że prasa rusko - ukraińska rejestru j 
fakty i zjawiska ze stosunków polsko - 
niemieckich z niezwykłą starannością, 
nie kryjąc w  tym względzie pewnych 
swych sympatyj. nadzieji 1 rachub.

Jak tedy rzeczy mają się naprawdę?
Ś.

Publicysta m a w iękssą swobodę w
■wypowiadaniu poglądów, niż urzędowy 
przedstawiciel władzy, więc też znajdu
jemy w artykule p Radka rzeczy, k tó 
re  rzucają światło na sposób m yślenia 
decydujących czynników sowieckich.

P. Radek zwraca uwagę na nadzieje, 
jakie Niemcy przywiązują do zabor
czych planów Japonji. Wedle niego

Niemcy uw ażają aedś r a  pierwszo 'w e 
zadanie przygotowanie sił, stworzenie 
aosć silnej arm ji; to zaś m a im w przy 
szlośd posłużyć za narzędzie do prze
prowadzenia swych celów politycznych, 
W p, asie i p iśm iennictw u niemieckdum 
spotyka się rzeczywiście taki po-gląil, że 
ohaaję dla realizacji celów polityki nie-' 
mieckiej wytworzy zbliżający się zatarg 
zbrojny na  D alekim  Wschodzie, W  is  ■ 
targu tym  będzie oczywiście zaangażo
w ana przedewszystkiem R>s;a unieru
chomi on jednak także W. B rytanję; 
a że Włochy m aja  się znaleźć obok Ni o 
miec, więc te ostatnie miałyby tylko 
do czynienia z F rancją  i jej sprzymie
rzeńcami wschodnimi... Tu zatem  poli
tyka niem iecka skierowuje swe nabiegi 
w stosunku do swych wschodnich są 
siadów.

Jednem słowem artykuł p. Radka 
jest dowodem, że Sowiety nieźle orien
tują się w zamiarach niemieckich.

Dla ZSSR — pisze punlicysta m os
kiewski — nia jest tw ale obojętne, czy 
m a bn źa Sąsiadów- Polskę, Litwę, Lot 
wę i Estonję, czy też kolonje i dom inja 
niemieckie1’ S tą l, gdy chodzi o granica 
państw  Europy środkowo-wschodniej, an  
ty rewizyjne stanowisko kierowników po 
liłyki sowieckiej.

NIEMIECKIE ZALOTY,
Tymczasem prasa niemiecka udeiza 

pod adresem rządu polskiego i jego po
szczególnych członków w coraz czulsze 
akordy. Niedawno powtórzono w  paru 
naszych pismach artykuł p. Sieburga, 
pełen zachwytów nad naszym ministrem 
spraw zagranicznych (także nad ńrzą 
dzeniem mieszkania i nad fizjognomją). 
Wpadając we wprost dziecinne pochleb-’ 
stwu dodał niemiecki dziennikarz, że p. 
Beck — kto wie — może kiedyś zostać 
nawet prezydentem Rzeczypospolitej 
Polskiej...

Berlińska „Deutsche Zeitung** roz* 
tkliwia się znowu nad noworocznym ar
tykułem n. Miedzińskiego w „Gazecie 
Polskiej*4, korzystając zresztą z tego, że 
sanacyjny publicysta mocno orzesolił w 
frazesach o przyjaznym stosunku mię
dzy Polską a Niemcami.

Głos polurzędow >go dziennika pol
skiego spotkać się musi we- wszystkich 
kołach niemieckich z sympatycznem 
przyjęciem. W istocie oświadczenie pól- 
urzędowego dziennika polskiego prawdo 
podobnie nie jest produktem  przypadku, 
lecz dobrza obm yślaną publikacją oraz 
oznacza, że polaka w roku 1934 weźmie 
czynny udział w dalszej rozbudowie sto 
sunków niemiecko-polskich. W tem ną 
żaniu Polska spotyka się »s szczerym 
zam iarem  narodowo socjalistycznych Nie 
miec_

Zaloty w  całej pełni. A prawdę po
wiedziawszy, z dwojga złego wolimy ze 
strony Niemców otwarte pogróżki, niż 
takie nieszczere dusery. Są one wJrr-4- 
nie obliczone na ponsucie świeżo napra
wionego naszego stosunku z Rosją 1 
wciągnięcie nas w  jakieś inne kombina
cje, które tylko na szkodę wyjść na.n 
mogą.

S p ł a t u l n n  I c p i o m a

jest reklama «  „Kurierze".
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M IĘ D Z Y  R O S . A  NIEM CAM I
R o zm o w y  na obie strony

 iJII— I— ^

Kto finansował
Hitlera ?
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CRACOtflA MISi k im  HOKEJOWYM KRYNICY
KRYNICA, 7- 1. Dziś odbyło się fi

nałowe spotkanie międzynar- turnieju 
hokejowego o mistrzostwo Krynicy 
ponrędzy Cracovią a wiedeńskim 
Wanringiem- Zgromadziło ono ponad 
2000 y idzów. Zwycięstwo p rzym a ło  
Cracoch w stosunku 4:0 (1*0, 1:0, 
2:0). W ahrina, mając kontuzjowanych 
i przemęczonych graczy,- wystąpił o- 
Słabiony-

Na zgromadzeniu kapitanów d n r  
żvn oraz kierom n;ctwa turnieju i 
przedstawiciela PZIiL  odbytem po
przedniego dnia zwrócił się W ahring

z prośbą by ze względu na zdekom ' 
plećowanie drużyny pozwulono. mu 
wystąpić z uzupełnieniem złożonetti z 
graczy AZS-u poznańskiego, z tym, ze 
W iedeńczycy zgóry rezygnują z ,pu- 
haru i ewent tytuiu mistrzowskiego- 
Na prośbę Wiedeńczyków zgodzili się 
wszyscy , za wyjątkiem DizedstaWieie- 
la Cracovii, tak, że W ahring zmuszo
ny był stanąć do walki silnie osłabio
ny Mimo to W iedeńczycy grali Dar- 
uzc ładnie, ofiarnie i fa>r, podczas gdy 
Craęovia w alczyła ' 'chwilami zbvt 
ostro. Prowadzenie zdobył w piet w-

Sukces lwowskiej par? łyżwip^zy
ZAKOPainE, 7- 1- W  sobotę komi

sja m iędzynar. zawodów łyżwiarskich 
w jeździę figurowej pań, panów i pa
rami ogłosiła klasyfikację dwudnio
wych mistrzostw.

W  jeździe figurowe} panów  kolej
ność jest następująca: 1) Vadas (Bu
dapeszt), 2) I osert (Czechosłowacja), 
3) Lass (Berlin)- 

W  klasyfikacji pań na 1-em miełscu 
żnajdttia się Niemka M;chaelis Ber
lin), 2) Niemka Paulina Schmidt (Ber
lin). 3) Pooowiczówna-

W  jeździe figurowej parami pZerw- 
śze miejsce zaieła m istrzowska cara 
Polski: BUorówna, Kowaiski (LTŁ), 
2) Tuszak, Ursula (Budapeszt)-

M istrzostw a łyżw iarskie 
W arszaw y

WARSZAWA, 7- 1. W  niedzielę 
Zakończono dwudniowe zawody łyż
wiarskie w jeździe szybkiej o m istrzo
stwo W arszaw y. Z powodu odwilży 
to r b- ciężki-

Bieg 1500 m  pan&w: 1) Micha)aV 
(Pol.) 2.50v 2) Dobrzyński (AZS) 3-30.

Bieg 10000 m  panów: 1) Dobrzyń

ski AZS) 22-13-2, 2) Michalak (P) 
22-34. .

W  klasyfikacji ogólnej: 1) D obro  ń
ski (AZS) 236-46 pkt.,' 2) Michalak 
(P) 240-43, 3) Lisie :ki (WTC) 253-30 
pkt

Bieg na 1000 m pań: 1) Lena 3.15- 
Bieg na 30u0 m  pań: 1) Lena 7-51. 
Ogólna klasyfikacja: Lena 273-91 pkt-

5*ej tercji Kowalski, w drugiej pod
wyższył Nowak wynik do 2:0, a  w 
trzeciej Wołkowski i Nowak ustalili 
wynik.

KRYNICA, W sobotę w ieczorem roze
grano pólfinajowe spotkanie w ktćrsm  
W anring pokonał KTH 2:0. Bram ki dla 
Wiedeńczyków zdobyli Brand! i Csóngey-

M istrzostwa hokejow e kł. A .
WARSZAWA W zawodach o r a is tm  

s.two kf. A law oryt po lon ja  przegrała z 
AZS l:g. W rewanżowem spotkaniu towa 
rżyskiem W arszaw ianka pokonała ŁKS 
2:1 (0:1, 0:0, 2.0)

W U  NO. W  zawodach o mistrzostwo 
ki. A w hokeju na lodził Ognisko zwyeię 
żyło osłabiony skład AZS 4:1.

ŁoDŹ. Trium f — Union Touring 1:0. 
Zawody o mistrzostwo nokejowe k . A. O 
zdobyciu tytuju m istrza zadecyduje ;pot 
kanie ŁKS — Triumf.

—G—■
TARNOPOL. W lawodacti hokejowych 

Kiesy p ikonały  lwowską Lecliję 3:0 (1:0, 
2:0, 0:0). Bram ki zdobyli K ucbar Z. 2, 1 
Asenko.

D ru ży n o w y  konkurs s k o k ó w
tia K rn k w i

ZAKOPANE, 7. 1- Na Krokwi od
byt się w niedziele drużynowy kon
kurs skoków narciarskich. Na starcie 
stanęło 8 drużyn po 4 zawodników', 
przyczepi KlasytiKowano wvmkU 3-ch 
pierwszych z drużyny. W arunki no 
opadzie śnieżnym lepsze. jednak zlo
dowaciały podkład utrudniał ładowa
nie. toteż ograniczono rozbieg- Upa
dek I egierskiego i Frvzlewicza. wy- 
glaaamcy groźnie, okazał sie nu 
szczęście nieszkodliwy .

Pierwsze mieisce w konkursie zaję
ła drużyna W isła I w składzie: Lu'Z-

Uchwały Kongresu Drogowego
WARSZAWA 7. 1. (PAT) W 2 i 3 lA u 

odbywającego fcię w W arszawie Kongresu 
Drogowego praca ześrod kowany się w sek 
cjacb, mianowicie w sekcji finansowej 
(przew. W ad . Grabski), su-moriądowaj 
(inż. Wąsów,Ai), ogólno-tecnnicznej (inż. 
Maćkowski), orao w sekcji asfaltów i smół 
(int. Nowaktswicz). Podczas obrad sf-k- 
cyj o g ło sz o n o  kilkadziesiąt referatów, 
oraz opracowano około 70 wniosków. 
Dziś popołudniu odbyło się plenarne p> 
siodienie kongresu pod prziaw. prez. J a r -' 
szyńskiego.

Na planum  powzięto szereg uchwał, do 
tyczących gospodarki drogowej w s d m - 
wacb finansowych i technicznych. M. ‘ń- 
uznano, ^3
Jedynym powodem katastio lalnegu stanu 
dróg w Polsce są  zbyt m a/e fundusze, wy 
znaczane na gospodarką drogową. ,lla 
zwiększenia śr°dk iw  na ten coli kongres 
uznał za niezbędne, aby w b lerarcb jl po 
tn e b  społecznych, potrzeby drogowe zna 

lazły się w4r6d na.ważniejszych.
Na cele drogowe powinna być prre

Za k a z m ieszkać na kołach• ii

znaczona k a o ta  w budżect? o g ó ^ o p iń  
stw ow jm . K jngrje  uznał za konieczne au; 
Fundusz P racy  w większym, niż aotycli 
czas zakresie, przeznaczył fundusze w po 
staci pożyczek i dotacyj na cj1v* drogowe.

Jednocześnie uznano za konieczne roz 
szerzenie zakresu Stosowania tzw. z a rv g r 
ku, tj. świadczeń drogowych. W dalszyńi 
ciągu kongres uznał, ze wprowadzanie w 
życie projektu  ustawy, dotyczącej r;fo r 
my danin samorządowych, która przew! 
duje m. in. zniesienie specjalny ,1i '•płat 
drogowych, byłoby zgubne dla gospodarki 
drogowej samo: ządów Pozatrm  uznano 
za ni^bęrłne opodatkowanie właścicieli 
koni.

W sprawach technicznych om aw iam  
wykonywania nawierzchni dróg nowoczes 
nych, możliwość stosowania nawierzchni 
klinkierowej, z betonu cementowe-go i as 
faltowego, jak rów nfeż stosowanie n i 
wierzchni bitumioznych tzw. półciężkich 
i 1 'rkk ich .

czyk. Kolesar. Bochenek 614 17 pkt, 
2) SNPTT (Marus trz. Stanisław i An
drzej, Zubek) 579-57 nkt.. 3) Sokół 
(Serafin, Mrawiec, Out) 522-5 pkt.

W  klasvf:kacii indywidualne! • 1)
Stanisław Marusarz nota 226-5 (50-54) 
2) Łuszczę1 212.5 (4s.49), 3) Kolesar 
206 6 (44.45)-

Z ł i i i o w e  z a w o d y  k o n n a
ZA K O P/N E. 7- 1- W  niedziele roz

poczęły się VI Zimowe Zawody Konne 
organizowane przez Małopolski Klub 
Jazdy. W  konkursie otwarcia starto- 
wało 50 koni, część była handicano- 
wana. Bieg prowadził przez 72 prze
szkód 1.10 irys- do 3 m  szer•
» 1) por- Babski Nehrlich 7 DAK cz^s 
1-20-4. 2) Dor. Dmowski 13 D4.K, 3) 
i 4) por- Nowak 7 PAC i por- Dnłow- 
ŚKi 13 DAK.

Skiióring na 1200 nitr-: 1) Schind
ler 1.44 sek-

S tiióring 1,500 m: 1) por- Zalew
ski 2-25.4-

—o—

SKODA I WARTA OSTATECZNIE W 
FINALE MISTRZOSTW POLSKI

Wyznaczony na 6 stycznia br. mocz 
boksersKi o Jrużym w e 7nistrz n lv/o Pol
ski pomiędzy Skodą a stanisławowską R? 
w jrą  nie dojdzie skutku z powodu rszy- 
■znacji Rewery. Skoda zatem zdobywa zwy 
cięstwo walkowerem ld.O i walczy w fi
nale z Warną. Mecz odbędzie s :ę w W ar
szawie dnia 23 stycznia br.

w fcWąjc&rji
Jed en  z m ieszk ań có w  p tn in v  śzwa-j 

a rsk ie j O e rlik o n , n ic  m ogąo zn a leźć  
odpow iedn iego  m ie sz k a n ia , n ab i ł od  
w ęd ro w n ej tru p y  cy rk o w e j w óz m iesz 
cainy  i u rz ą d z ił  w  n im  m ie sz k a n ie  d la  
■ieblc i sw e j ro d z in y .

Z a le d w ie  się  je d n a k  w  tern  n o w e m  
m ieszk an iu  z a in s ta lo w a ł, p o lic ja  
n ia js c ę w a  z a w ia d o m iła  go. że ta k  w  
z ju in jc  O erlik o n . ja k  ró w n ież  w  
■ałvrr. k a n to n ie  z u ry rh s k im . n ie  wol- 
•io s ta le  m ieszk ać  w m ie sz k a n iu  n a  
to łach .

N>e m o g ąc  się  z tem  pogodzić, na- 
w w c a  w ozu m ie sz k a ln e g o  o d w o ła ł 
tię do  s z w a jc a rsk ie g o  try b u n a łu  
:w iązkow ego, i ta m  je d n a k  sk a rg ę  
ego od rzucono .

j\J'e p o zo sta je  m u  w ięc c iiyba  r i c  
n n e c o  jak  ty lk o  w ę d ro w a ć  n a  k o łach  
w  ca łe j S z w a jc a r ji.

Prosta i równocześnie skomplikowana
sp raw a pokoju

PARY)?:, 7■ 1 (PAT). „Journal des 
Debarś zam iesz.za artykuł Bernusa, 
w którym  autor zaznacza, że obecnie 
właściwie niema konfliktu francusko- 
niemieckiego- Nad sytuacja ogólną 
dominuje fakt istnienia polityki nie
mieckiej, której cele mogą- być zreali
zowane tylko przez wojnę.

Jedynie rozsądnym  punktem wi
dzenia iest więc utrzym anie pokoju 
przez niedopuszczanie do zm iany ró ' 
wnowag; sił na niekorzyść państwa, 
którego polityka jest skierowana ku 
wojnie-
Zagadnienie pokoju jest proste: jego 
rozwiązanie polega na niedopuszcze
niu l i i . R zeszy  do uzyskania takiej 
siły. aby mogła sadzić, jak  //. Rzesza  
W ilhelma  //• )v r '1914, żc m oże na
rzucić swą wole Furopie. Zagadnienie 
to staje sie skon rUknwane wskutek  
szeregu formuł, ktnre ukryw'aia rze- 

ezywistośćm

[ Dziennik uważa, że memorandum, 
i złożone przez am basadora irancuskię- 
I go w Berlinie, daje podstawę do p riv - 

szłycliądyskusyj, podczas których o? 
dą czynione usilow'ama narzucenia 
Franęji układu, konsolidującego zbro
jenia, już przeprowadzone w Rzeszy, 
co zmniejszałoby siły Francji. W  tern 
leży wielkie niebezpieczeństwo przy
szłych rokowań- Zgodzono się na  po
stawienie zagadnienia rozbrojenia w, 
sposób sprzeczny z elenientarnemi za
sadami rozsądku i oczywistego dobra 
pokoju.

WARSZAWA. Wczoraj raz^oczęły się 
tu obrady \ ogólno—krajowego zjazdu 
C-entr K om iutu  Organizacji: źydowsk'ch 
ortodJk»ów w Polsce ..Affuda Tzraul‘‘. Na 
zjazd przybjlo  około .1.1)00 delegatów, z 
całej niemal Polski, w rem 200 rabinów
i wielu rabinów —cadysów. oraz goście
zagraniczni.

' < 1 :l
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PARTŻ. D zii zm arł w Paryżu  generał 

Dubay, który od sgrat dużą rolę w czasie 
wojny światowej jako dowódca wschod
niej grupy arinjL StanowisKo to gen. Du
bay zajmował do reku 1916, kiedyto m ia 
nowany . zo^ta} gubernatorem  . wojskowjm  
Paryża. W początkach wojny energic/.ni 
akcja gen. D ubayi uratow ała Nancy.

PARYŻ. W związku z aTłrą Stawis
kiego, aokonano rjw izji w lokalu lewico 
wego dziennika „La Volonte“, oraz w 
miaszkaniu pryw atnem  jego naczelnego 
redaktora. bu b arry ‘ego.

PARYŻ. Radny m iasta Bayonna i refe 
ren t komisji budżetowej Rectaran zgłosili 
swą rezygnację z m andatu w Radzio 
miejskiej. Rectoran uważa, że obecna ra 
da m iejska po aferze Credit’ Munic,p3l 
straciła  caDipwicie autorytet.

PARY2. Afera Stawiskiego oubiłe się 
ełośnum ech em wśród pal estry paryskiej. 
Grupa adwokatów w ystąpiła z inicjatywą 
aby wykonywanie zawoau adwokackiego 
uznano za niedające się pogodzić z man 
datom poselskim.

STRASBURG. W EIversberg koto Saar 
brticken 20 hitlerowców napadło w nocy 
na miejscowego dz'ałacza socjalistyczne
go Beckera, któiy został ciężko pobity ł 
poraniony.

BERLIN. Sąd nadzwyczajny w Dort
mundzie skazał 5 osób, w tem 2 profeiso 
rów, pod zarzutem  uwłaczających w ystą 
pień wobóc przywódców narouowo-socja 
listycznych, na- kary od 2 do t  miesięcy 
więzienia.

WIEDEŃ. IV Pradze czynione są  obee 
nie dośvviadczenia nad unieszkodliwieniem 
zapomocą rozpylonsj wody gazów tru ją  
dych, zawierających chlor. Zasłona wodni 
wysokości kilku mutrćw neutralizuje dzia 
falnóść gazów, nalażącycb do grupy po- 
łączeń chlorowych Specjalne rozpylacze 
mogą być wmontowane do zw yczajnych 
pomp. ■

BRUKSELA, Zmarł tu, przeżywszy 30 
lat, znany poeta bslgijskł van Arenberg, 
czjonjk ŁeLgijskiuj akadem ji języka 1 Ute 
ra tu ry  francuskiej. Mimo, że van Arsu- 
Lerg wydał w ci igu całego swego tycia 
tylko jeden tom roezyj pt, „Medailles", 
r.aztyisko Arenberga staw iane jest w ’ rrr  
dzi: najwybitniejszych pojtów LńgijiM cli, 
piszących po francusku, poezje Arenbapga 
wywarł; wielki wpływ pa .wórczolć Ver. 
haerena w pierwszym jej okresie.

TRYPOLIS, przybycie nowego gubir- 
natora Tcypolitanji, m&rszaika Italo Palbo 
spodziewane tu  jest w połowie' stycznia- 
Balbo przybędzie na pokładzie s ta tku  wo 
jennego.

NANKIN W ojska rządowe pod dpwói» 
tw em gsn. Czang Kaj śzeka zbliżył; się
do Fu Czu. Pow stańcy w prowincji
Fu—Kięn masokw o poddają się wojskom 
rządowym,

KOŁOMYJA. Na dom Michała S im iń  
czuka w DjbesJawce napadło w nocy 4 
03'bników,' uzbrojonych v broń palną, 
po  steroryzowaniu napadniętych w ystrza 
łami z  rewolweru, zrabowali 38o zł I urn 
r 3g p r7edmioiów. Dochodzenia za zbiegły 
mi bandytami zarządzono.

K o n fe r e n c ) a  w  s p r a w i e  
P a r k u  P i e n i ń s k i e g o

Akcja w sprawie utworzenia Barku. 
Pienińskiego j Parku Tatrzańskiego p v  
stępiije naprzód. Czechosłowacja urzą
dza na swoim terenie Park Słowami, 
na lerytorjum pogranicznem wyłania się 
ęały szereg kwestyj wspólnych, kjórc' 
są przedmiotem częstych rozmów, ój /

W najbliższych dniach — jak się do
wiaduje Agencja Wschód — odbędzie się 
w Krakowie i Zakopanem konierencia 
czy nników polskich z czechosłowackimi,
W konferencji bierze udział cały szereg 
znawców, a m. in. ze strony polskiej b. 
wiceminister rolnictwa prof. Leśniewski, 
ze strony chechosłowackiej .rektor Uni
wersytetu praskiego prof. Domin. Ze 
Lwow'a udał się na konferencję dyrek
tor Lasów Państwowych inż. Szubert. 
Na konferencji omawiane będą również 
sprawy dotyczące klimatyki, geologii, 
zoologii i l. d. terenu. Również w naj
bliższym czasie ma odbyć się konferen
cja w sprawie Parku Narodowego Ta
trzańskiego z punktu widzenia interesów 
polskich i pogranicznych rysico - cze
chosłowackich, .
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Po wyborach do Rady miejskiej
w  S ta n isła w o w ie

U ry w k i z  dnia
„ I n fl a c ja  d o k t o r ó w "

W  „Kur;;rze W arszawskim " Bole
sław Koskowski snuje refleksje na te
m at rozporządzenia, które wyszło 
Przed kclku dniami w Niemczech, a 
wedle którego w roku bieżącym be* 
dzie przyjętych do wyższych uczelni 
niemieckich tyiko 15 tysięcy nowych 
studentów- Z tej liczby na kob ety 
przypadnie zaledwie 10 proc. Obszer
ne motywy, tow arzyszące powyższe
mu rozporządzeniu, mówią o inflacji 
luazi dyplomowanych, oraz o jej nie
bezpieczeństwach i zapowiadają s ta 
rania o to, aby tvm  m aturzystom , 
którzy sie nie dostaną do wyższych 
uczelnti, ułatwić wykształcenie sie w 
zawodzie praktycznym i Będzie tych 
kandvaatćw , odrzuconych od uniwer- 
sytetów, politechnik i t. p- pewnie 
ókoło 10 tystęcy, okólna ilość m atu
rzystów bowiem wyniesie w Niem
czech w tym  roku conajmniej 25 tys. 
Na zebianiu zwołanych ad hoc przed
stawicieli prasy  saski minister oświa
ty  wygłosił mowę, tłumaczącą, dla
czego to rząd uciekł się do tak heroicz 
nego środka- „Za duzo mamy dokto
rów bez chleba‘‘- Za dużo w Niem
czech głodu tytułów, dyplomów, stop 
ni akademickich. „Niemcy muszą być 
wyleczone z mniemania, że człowiek 
kompletny (VolimetiSCh) musi posia1- 
d ać  stopreń akademicki1*- Te i tym  po
dobne argum enty, przeważnie trafne, 
są nam znane oddawna- Niemniej nie
miecki sposób załatw ienia się z infla
cją ludzi dyplomowanych wydaje się 
niezm{£rnće m echaniczny.

P- Koskowski nie podziela mecha- 
nicznega sposobu zastosowanego v/ 
Niemczech, ale co do mer:tum spra
wy, to jest zdania, że reformy są tu 
celowe:

„Nie ulega wątpliwości, że wśród 
tych. którzy w stępują do wyższych u- 
czelni, jest tylko niewielki odseteu lu . 
dzi, rzetelnie interesujących się nauką. 
Ogromna większość pena się naprzód 

w  chęci nie zdobycia wiedzy, lecz lepszego 
— według jej m niem ania — środka z a 
robkowania. W iadomo też, jak zm ien
na je6t ilość studentów, ni o kończących 
rozpoczętych przez się studjów. Różne 
mogą być po temu powody; wśród nich 
niewątpliw ie gra pew ną rolę również 
brak odpowiednich zdolności i skłonno
ści. Z tego to następu rek ru tu ją  się t_ 
zw. w języisu rosyjskim  nieudacznicy, a 
w języku francuskim  des ra tes inlel- 
lectuels. Pom nażają oni tylko szeregi 
niezadowolonych.

Ostatecznie udzielania wyższego w y. 
kształcenia jest bez spor me pewnego ro 
dzaju zbytkiem socjalnym, za który 
społeczeństwo musi płacić. Dobrodziej
stw a tego zbytku są  oczywiste i bez. 
sporne, ale n ;e trzeba w nim przesadzać. 
Jeśli ktoS nie posiada zdolności do stu 
djów wyższych, to nienależy go ciągnąć 
za uszy, jak  to się dziś dzieje, przez 
uniw ersytet lub politechnikę. Niech się 
ograniczy poznaniem zawodu skromniej 
ezego, lepiej dopasowanego do odmien
nych, powiedzmy: czysto praktyoinych 
talentow.

W jrdnem  z pism zagranicznych 
zauważyliśmy czyjś protest przeciwko 
ograniuzianiu wstępu do wyższych u- 
czelni Ma ono bowiem być „sterylizacją 
in telektualną1*, „m altuzjanizm em " w 
dziedzinie wyższej k u ltu ry . Lepiej — 
czytamy tmn dalej — ,,być bezrobóćzym 

' z dyplomem, niż b’ez dyplomu*1. Tkwi w 
tych argum entach przesadny ku lt dy 
plomów. utożsam iany z  ubóstwianiem 

Iwi&dży. Tymczasem, jak wiadomó, s ą  na 
świecio cale mrowia ludzi niem ądrych 
z dyplomami i jest sporo ludzi wybit
nych bez dyplomów."

Co do polskich stosunków, to za
znaczyć należy, że zastosowany zo
stał system  możliwie najgorszy, bo 
system podniesienia opłat uniwersy
teckich- Tymczasem w. Polsce nie da 
się rozstrzygnąć kwestii przeludnienia 
inteligencji bez uregulowania sprawy 
żydowskiej- Polskiej- bowiem inteli
gencji jest właściwie w Polsce zamało-

D a |  f j r o s  z
na L. 0 . P. P. '

Dzień wyborów do Rady miejskiej 
w  naszem mieście jest już poza nami, 
i stąd czas zastanowić się nad rezulta
tami wyborów z dnia 10 grudnia i oce
nić ich znaczenie tak dla miasta jak i dla 
ludności polskiej Stanisławowa.

Do wyborów jak już ogólnie wiado
mo poszła luaność polska naszego trffa- 
sta zjednoczona w jednym szeregu. Po
lacy poszli do wyborów bez żadnych 
kompromisów z innemi narodowościa
mi, a więc i bez Żydów; poszli w do
datku z wyraźnym programem zdobycia 
większości polskiej w reprezentacji 
miejskiej i w rezultacie większość ta zo
stała osiągnięta: 27 radnych polskich -ta 
ogólną cyfrę 43. Wobec tego co było w 
pizeszłóści, wobec notorycznego faktu 
że od lat kilkudziesięciu byliśmy świad
kami rządów polsko - żydowskich, któ"e 
nieraz były w gruncie rzeczy rządami 
żydowskiemi w Stanisławowie, fakt u- 
naprawdę polskich uznać trzeba 
moment przełomowy w dziejach 
Stanisławowa i za pozytywny.
Gdyby tylko tyle uzyskał nasz
obóz, gdyby nawet ani jeden przed
stawiciel kierunku narodowego nie za
siadł w Radzie miejskiej to i tak mogli
byśmy mówić o pełnym trjumfie naszej 
myśli, a w konsekwencji o naszem zwy
cięstwie.

Jak telegramy naszego koresponden
ta doniosły, lista polska uzyskała na o- 
gólną liczbę 48 radnych 27 mandatów, 
przyczem jeden mandat przypadł Niem 
cowi Werthowi tak, że w praktyce Po
lacy rozporządzać będą 28 mandatami. 
Z pośród tych 27 nazwisk 4 pizypada 
na obóz narodowy, 6 na bezpartyjny, a

Senzacją W iednia i całej A ustrji są 
obecnie dwa reprezentacyjne filmy austr 
jackie z największymi śpiewakami au str
iackim i w rolach głównych. Jak  się do
wiadujemy, filmy te as względu na  ich 
wysoką wartość artystyczną zostały do. 
puszczone przez cenzurę w polsce do 
w yświetlania na polskich ekranach w Ją 
zyuu niemieckim.

Od dłuższego już czasu coraz więcej 
ak tualną  staw ała się spraw a wyświetlania 
w Polsce filmów austriackich, k tóra za 
sługiw ała na dokładne jej rozważenia, im 
silniej rozwijała się produkcja austrjacka 
k tóra dizięki zdecydowanej polityce kan 
clerza Dolifussa, wyzwoliła się zupełnie, 
tak m aterialnie, jak  i artystycznie, od 
wpływów i jakichkolwiek związków z  pr> 
dukcją niemiecką, W puszczenie na rynek 
polski filmów austriackich a polskich na 
rynek austrjacki, nie tylko zacieśni węzły 
przyjaźni, ale zaważy niewątpliwie dodat 
nio na bilansie obu krajów, gdyż: 1) wzmo 
że produkcję rodzimą. 2) Może wpiyn ąć 
w bardzo w ydatny sposób na  zorganizowa 
nie się produkcji mieszanej. Korzyści ma 
terjalne stąd wynikające są zupełnie wy 
raźne. Korzyści artystyczne osiągnie się 
również bezsprzecznie. W spółpraca reży
serów i producentów obu państw sp iwo- 
duje większą kónkurencję, a więc i -dba 
łość o poziom wykonania filmów Jedyną 
przeszkodą dotychczas w załatwieniu tej 
sprawy, była kw-estja języka niemieckiego, 
w któr>m to języku, aczkolwiek w djf- 
lekcie wiedeńskim, nagrywano są  H m y 
austr jackie. Zapewne niechęć nasza do 
języka niemieckiego w ypływa z naszego 
patrjotyzm u i naszego nieprzyjaznego na 
staw ienia psychicznego do wszystkiego oó 
jest niemieckie. O ile nastaw ienie to na 
sza jest zupełnie uzasadnione w stosunku 
do naszego sąsiada zachodniego, o tyle 
nie m a żadnych podstaw, a nawet jest 
wręcz niezrozumiale i szkodliwe, jeśli 
cnodzi o Austrję. Cóż to A ustrja w inna 
temu, że ma. wspólny język z Niemcami? 
a pasatem niechęć nasza nie może sk ie
rowywać się przeciwko językowi, w któ 
rym wysżło na św iat boży wiele arcydzieł 
sztuki i m onum entalnych dzieł twórczo
ści ducha ludzkiego. Pozatem  język ten 
jeśt powszechniej i lepiej znany w Polsce 
aniżeli język angielski czy naw et frim -us 
ki, w których to językach filmy oglądamy 
codziennie.

Ze względu na to, że dopuszczenie do

17 na BB W ybory niedzielne, przynio
sły bardzo wiele niespodzianek niezbyt 
przyjemnych dla sanacji, których nie 
można pominąć milczeniem. Powtórzyła 
się u nas ta sama historja, na nieco tyl 
ko mniejsze rozmiary, jak w Poznaniu 
i w Krakowie: czołowi kandydaci z re
guły sanacyjni albo wogóle przepadli 
albo pospadali na dalsze miejsca. I tak 
przepadły zupełnie czołowe działaczki 
ZOPK p. Dziekońska i Seidlerowa. Stra
cili pozatem swe miejsca czołowe pp. 
Chowaniec, prezydent, jego zaprzysię
gły wróg, chociaż także z BB, dr. Hen
ryk Seidler na rzecz kandydata narodo
wego prof. Jasińskiego, którzy przer 
szedł z  3-go miejsca na 1-sze, i wresz
cie omal nie przepadł czołowy kandy
dat sanacyjny z okręgu V-go niejaki p. 
Hapka, który z 1-go miejsca spadł na 
ostatnie. Utrzymali się tylko tacy kan
dydaci jak p. Ziobrowski, bezpartyjny, 
lub kandydaci w okręgach z bardzo sła
bym procentem ludności polskiej jak VI 
i VII. Poza temi zmianami przepadli ró
wnież prononsowani sanatorzy jak p. 
Ochman, przedstawiciel BBS lub b. rad
ny Szudrawy. Kandydaci natomiast na
rodowi lub bezpartyjni utrzymali się 
wszyscy a niektórzy z nich np. w okrę
gach III i V pozycję swą znacznie 
wzmocnili.

Ważniejszą jednak od tej snrawy, *v 
tych warunkach drugorzędnej, jest spra
wa doboru ludzi i ich kwalifikacyj umy
słowych na stanowisko radnego. Pod 
tym względem sprawa przedstawia się 
dla strony polskiej nieszczególnie. Z 
wielkiego hasła głoszonego przez na
czelne władze BB we Lwowie i w W ar

szawie o doborze luazi o najwyższych 
kwalifikacjach umysłowych i moralnych 
zostały w Stanisławowie strzępy.

Miejsca w  Radzie miejskiej osadzo
no w  dobiej połowie przez ludzi, któ
rzy są i pozostaną analfabetami w ży
ciu społeczno - poiitycznem. Wśród 18 
radnych z BB dosłownie jest 3 lub 4 
nazwiska takich, o których można po
wiedzieć, że są odpowiednio przygoto
wani do pracy w radzie miejskiej, resz
ta to ludzie, którzy będą posłusznie gło
sować ale pożytku z nich wielkiego nie 
będzie.

Ale nie jest to jedyny manKament w 
składzie osobowym polskiej części rady 
miejskiej. W  porównaniu z dawnym 
skłaaem rady widzimy fakt bardzo nie
pokojący i źie wróżący o przyszłości na
szego miasta, a mianowicie zupełny pra
wie brak przedstawicieli polskiego 
mieszczaństwa. Sanacja, która oddawna 
wzięła w zupełną arendę polskie miesz
czaństwo Stanisławowa teraz tak się 
mu odwdzięczyła za wierną służbę, źe 
zupełnie zlikwidowała je w  radzie miej
skiej.

Obok tego zagadnienia są i inne tro
ski, ktoremi żyjo społeczeństwo polskie. 
Należy tutaj bardzo zaniedbana i zlek
ceważona sprawa należytej opieki nad 
piskiem ! organizacjami społeczemi, 
które wyręczały w  niejednym wypadku 
miasto w  jego funkcjach a nie spotykają 
się od lat kilku z żaaną pomocą ze stro
ny czynników miejskich. I to będzie 
przedewszystkiem troską narodowych 
radnych, którzy po to pozzli do Rady 
Miejskiej, aby przypomnieć Zarządowi 
miejskiemu gdzie są te zaniedbania i 
gdzie potrzebną jest pomoc i inter
wencja.

—O—
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wyświetlenia w Polsce filmów w języku 
niemieckim stanowi sensację d la  św iata 
filmowego, w arto zaznajomić się bliżej z 
pierwszemi film am i austrjacKimi w języ 
ku niemieckim w Polsce, dla których 
wydano to zarządzenie. Oba filmy ,,Wiel 
ka Księżna A leksandra" reżyserji Thiele 
go, z M arją Jeritzą, i „Przygoda na Lido" 
reżyserji Ryszarda Oswalda z Alfredem 
Piccaverem  . . ,  w rolach (głównych — 
stanow ią szczytowy punkt, odrodzonej po 
przewrocie hitlerow saim  w Niemczeca 
px‘odukcji austrjackiej. Oba te filmy s ały 
się nieiyiko sensacją A ustrji, ale wzbu
dziły też wielkie zainteresow anie w ca 
łym  świacie. Wiedeń był zawsze macie- 
rz/ystem m iastem  muzyki, ?ta’a wysyła! 
w św iat i kształcił najsławniejszych śpię 
waków. W iedeń ugruntow ał światową sła  
wę naszego rodaka Kiepury, w Wiedniu 
święci! największe tryum fy Caruso.

Dziś qo najsław niejszych śpiewaczek 
św iata należy M arja Jeritza, która pod
czas swoich objazdów po Europie i Ame 
ryce odnosiła wszędzie niesłychane try 
umfy, a kióra nigdy dotychczas nie wy 
stępywała w P o ls c e ,  gdyż teatry nasze r ie  
były w stanie opłacić jej niezwykłych wy 
m agań. Również Alfred Piccavsr, znany 
w Polsce z jedynego tylko występu cie
szy się niemniejsz.ą sław ą jako tenor Ope 
ry W iedeńskiej i scen zagranicznych.

Muzykę da filmu „W ielka Księżna A- 
leksandra" skomponował Franciszek Le* 
har, rćżyserję zaś objął jeden z najświet- 
niejszych reżyserów W ilhelm Thiele (twór 
ca filmu „Kongres tańczy"). W komedji 
muzyc?nej tej b 'o rą  jeszcze udział: Paw eł 
H artm an (Burgthzator w Wiedniu), Szóke 
Szakal i Leo Slezak, były tenor opery, 
wiedeńskiej, k tóry okazał się niezrówna
nym talentem  jako arty sta  komedjowy.

Drugi film „przygoda na Lido" prezen 
tuje Alfreda Piccavera, dla którego napi 
sano specjalny scenarjusz, dając wielkie 
mu śpiewakowi możność zadem onstrow a
n ia  mistrzowskiego kunsztu śpiewaczego 
i mistrzowskiej gry aktorskiej Reżyserię 
objął wybitny reżyser doby obecnej Ry
szard Oswald a muzykę I piosenki napi
sał Polak Kaper, twórca opery muzycznej 
i piosenek do ostatniego filmu Kiepury 
pt. „Zdobyć Cię muszę'*.

Obydwa filmy cieszą się tvszędz'e nie 
bywałem powodzeniem i m ają  też zipew 
nione powodzenie w PoJsca,

Z CHWILI

B W i O S f c y
W  dziale literackim  „G azety Pol

skiej" z  dnia 7 stycznia  b. r- p, Anna 
Lityńska wydrukowała wiersz n. i- 
„Mosty"- N iestety , ten wspaniały i 
tak bardzo nastrojowy wiersz jest 
zb y t długi, aby go w. całości p rzy to 
czyć- Ograniczę się więc tylko do nie
których ustępów, poniekąd programo
wych, A  więc wstęp:

„Nie dla pana starosty (!) 
i nie z jego polecenia, 
z własnego natchnienia 
budujem y mosty 
z skrzącego kamienia...

W łaściwie takie zlekceważenie u- 
działu starosty w  budowie mostu jest 
dowodem antypaństwowych poglądów> 
A  < o będzie jak starosta nie da po
zwolenia na budowę mostu?

Następnie poetka opisuje te w szyst
kie „wrogie s iły ', które sio  jo na prze
szkodzie budowie mostu. Mimo tych  
przeszkód:

„A mv most budujemy!
Kamień nie kamień, wióra, pióra, tęcza,
siatki pajęcze,
trzaski, blaszki, blaski,
co się nawinie, wszystko przetopimy
i most wybudujemy!

C zy ty lko  taki m ost z  sia<ki $a tę
cze j będzie trwały? Znacznie prakty
czniej by było korzystać z  iuż istnie
jących, solidnie zbudowanych.

Jak np. z  trzeciego mostu w  W ar
szawie-.

rykski

„PRZEGLĄD GOSPODARCZY*
W yszedł z druku zeszyt I. „Przeglądu 

Gospodarczego'* z dnia 1 stycznia br., za 
w iarający następującą treść:

„Przegląd sytuacji" - E. R.; ..Prelimi
narz budżetowy na rok 1934/35“   H.
Bronikowska; „Na m arginesie prawa, o 
spółkach z ograniczoną odpowiedzialno
ścią" — L. Altberg; „Czas pracy"   J.
B.; „Z gospodarczego położenia Niemiec1* 
— Dr. W. Dyjas; „Nowa polityka band! ’ 
wa Francji*1 — Dr. T. L, Poza tern ze 
szyf zawiera: Rynek pieniężny. Rynki to 
warowa oraz Kroniką,
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R o zp a try w a n ie  protestu w yb o rcze g o
» r ■

‘ Str, 5

K raków, 8 stycznia.
Wczoraj w  W ydziale Samorządo

wym w Krakowie na mocy decyzji 
naczelnika Osieckiego. oabyło się 
przesłuchiwanie świadków w  skra
wie wnies-onego przez Polski Blok 
Obrody CkrzeSciiaóskiego Krakowa 

protestu
przeciwko wyborom samorząacwyrt 
w V okręgu wyborczym w  Krakowie 
w dzielnicy Wesoła.

Protest. w r ’esiony do Wojewody 
krakowskiego za pośrednictwem Gt. 
Komisji Wyborczej w  Kranówie r& - 
wlera szereg zarzutów kwestionują
cych ważność aktu wyborczego. W 
szcze^óh.osci głosowanie w IX. Ko
misji obwodowej zostało zamknięte 
zgodnie z przepisem o g^dz. 19-tej, 
poczem po wygłosowaniu wszy sxk  ich

obecnych w sali wyborców przewod
niczący Maksymilian Górecki w y
szedł. a powróciwszy po pewnym  
czasie poszedł do szklanych drzwi 1 
patrzył przez nie, czy nie przybyli 
jacyś wyborcy.
Następnie udał się  do telefonu ! po 
powrocie otw orzył o godz. 20-tej gło
sow anie na nowo 1 kazał w-viś«{ó do 

sa li Indzl św ieżo przybyłych. ■
poczem odebrał od nich kartki do 
głosowania. Głosujących o tej porze 
było około 50 osób.

Pozratem protest zawiera szereg In-' 
r.ych zarzutów, a mięazy inn. ten, że 
głosowano w wielu wypadkach m im o  
protdotów mężów zaufania za inne 
osoby, że w sieniach przy bramie i na 
ulicy w  adlegtłści mniejszej niż 100 
mtr., a nawet w samych lokalach

Dla P. T. Urzędników ńardzo dogodne spłaty.

Fa miECZaSŁflW ZA LES K I, (Lwów, pi. mariacki lOtel. 53
poleca UBRANIA do udary od zł. 39*— RAGLANY od zł, 60*—

MUNDURKI stud od zł. 2 8 * -  MUNDURY OFIG od zł. 115*— 
MUNDUR Y PODOFIC. od zł. 105*—
KOMPLETY NARCIARSKIE dla Pań i Panów od z!. 35*—

1746 pod der. j. Koatka
D z i a ł  G a l a n t e r y l n y  R a t a l n y  T .I? IB” łSnM28c: '1,0,. p; .Iee*

Referat rolniczy przy starostwach
n a  t e r e n ie  w o j e w ó d z t w a  l w o w s k i e g o

Dnia 1 stycznia br. weszło w  życie 
zarządzenie Ministerstwa Rolnictwa w 
sprawie utworzenia referatów dla sprav  
rolnictwa przy 5-ciu Starostwach pt/wia 
towych w zwłązKu z dekretem o zespo
leniu Urzędów Ziemskich z władzami 
administracji ogólnej. Referaty dla spraw 
rolnictwa i reform rolnych powstały 
przy Starostwach powiatowych we Lwo

Z a  p ó źn o
Istn ieje pewien gatunek ludzi, w P o i

łoś szczególnie rozpowszechnionych, któ
rych cechą charakterystyczną jest, Ze zaw 
eze przychodzą i działają za późno.

Ci ludzie są  niesum iennym i płatnikam i 
we wszystkich dziedz!n&ch handlu i prze
mysłu.

Do nich nalaźy najw iększa ilość za 
protestowanych weksli i  czeków bez po 
krecia.

Oni to przeciskają się pomiędzy napeł- 
nionemi rzędami krzeseł wówczas, kiedy 
ku rtyna  poszła do góry, albo koncert się 
już zaczął.

Na wszelkich uroczystościach zjawia
ją  się wówczas, kiedy brakuje zaledwie 
paru  m inu t do zgaszenia świateł.

Na nich czekają zrozpaczeni gracze, 
którym  brakuje czwartego do brydża.

A jeśli zobaczycie piękną kobietę, ktć- 
ra  w m alej cukierence z niecierpliwością 
spogląda na zegarek, to nie ulega wątpli
wości, źe to w łaśnie jeden z nich nie nad
chodzi.

Ci ludzie nie są  w  stanie nic postano
wić, obracają się w sferze pobożnych f  j .

1 tych wątpliwych dobrych chęci 
ktćrem i, jak wiadomo, w ybrukowana jest 
troga do piekła.

Chcieliby dokonać wszystkiego, ale 
wszystko co robią, robią za późno.

Za późno. Ileż to razy to słowo n a 
brzmiewało pogardą, lekceważeni sm i jest 
ostatecznym wyrokiem na karygodne nled. 
balstwo. Ileż sposobności doskonałych, 
ileż szczęśliwych przypadków ginie na zaw 
sze w mrocznej otchłani czasu dla tych, 
którzy przychodzą za późno.

Nie naśladujcie więc tych opieszalków 
pod żadnym pozorem.

Nie naśladujcie ich przedewszystkiem 
lam , gdzie chodzi o wasze szczęście i po
wodzenie.

Dnia 8 bm. zaczyna się ciągi lenie IV. 
Masy 28 Loterji Państw ow ej. Byłoby 
w ielką lekkomyślnością z waśzej strony, 
gdybyście nie wyzyskali tej doskonalej 
okazji, którą znniedbaliśde przez trzy k la 
sy poprzeinte.

Idźcie natychm iast do najbliższej ko
lektury i kupcie los, bo szczęście odwra
ca się z pogardą wówczas, kiedy wycią 
ga się po niego rękę za późno. (x.)

wie, Przemyślu, Rzeszowie, Samborze 1 
Sanoku z tem, że terytorialna właści
wość referatu: we Lwowie — obejmuie 
miasto Lwów i powiaty bóbrecki, gró
decki, lwowski, rawski, sokalski i żół
kiewski; w Przemyślu — jarosławski, 
jaworowski, lubaczowski, mościcki, prze 
myski; w  Rzeszowie — kolbuszowski. 
łańcucki, niżański, przeworski, rzeszow
ski, tarnobrzeski; w Samoorze — dro- 
hobycki, rudecki, Samborski i turczań- 
ski; w Sanoku — brzozowski, dob*o- J 
milski, krośnieński, leski i sanocki.

wyborczych uprawiana agitację na 
rzecz listy Nr. 1.

W VI, Komisji Obwodowej urzrd- 
nik Magistratu Stanisław GMwa przy 
prowadził do głosowania kaieki i u- 
pośledzonych umysłowo z Ogrodu 
Angielskiego, a kiedy te osobv nie 
wiedziały, co mają robić z kartKą, 
sam wkładał ją do koperty, którą 
trzymał przewodniczący.

W Komisji I. jakiś osobnik chciał

głosować za p. Ludwika Bernkopfa 
(Ot. Wielopole 28), a kiedy znajomy 
jego, a równocześn1'® mąż zauftma z 
listy Nr. 3, P- Żydowski zaprotesto
wał przeciw temu, mimo tc S or^ z-  
czono owego osobnika do głosów ania. 
W godzinę później zpiuSił s;ę nraw- 
dzlwy Ludwik Bernkopf, a’b go do 

głosu nie dopuszczono.
N* wszystkie powyższe okoliczo jści 

zezna,zali wczoraf świadkowie Spra
wa protestu będzie w najbliższym  
czasie załatwiona przez w ojew odę.—* 
Dodać należy, że
kandydatowi Hsty for. o posłowi By* 
m a ro w i z a b ra k ło  do  w y b o ru  za le d w ie  

6 g łosów ,
wobec tzego nawet drobne n«dużvci« 
mogły zadecydować o jego wyborze.

Kto w y g ra ł na loterji?
WARSZAWA S. 1. (teł. wł. G) W  iż! 

srejezym pierwszym dniu ciągnienia IV. 
klasy 28 Loterji Klasowej padły wygrane 
na następujące numery

20.000 cl na n r. 165550.
10.000 zł na nr. *41662 127494.
S 000 zł na nr. 64594 99010 127449 

181092 155113.
2 000 zł na nr. 6618 48222 74667 7«wra 

90052 93203 109963 110588 137099 137273
137946

1.000 zł na n r  6477 7217 8413 8942 
11827 13067 26 94 269.33 36351 S9847
43323 47817 48594 56884 59008 58009 59417
69795 70304 72817 87449 94662 96420 97173 
97273 97865 116033 116072 U9751 120318

120344 120991 124016 128687 137105 14009
140787 142632 150474 150938 158367 164837

15.000 zł na  nr. 10241.
5.000 *1 na nr. 18096 25133 34270 C4335 

110141 34092.
2.000 z! na nr. 5059 30796 33351 51506 

52304 59880 60682 88420 93627 100825 103l)6 
1J0756 154428 159641 168278.

1.000 zł na n r  4902 11573 21106 25ai5
26043 28849 29247*36724 42919 49236 49177
51760 51882 56464 58734 62452 67459 85523
85528 90987 92264 93712 96049 97607
97697 98886 100319 1099Y2 120202 124995
125834 126889 141733 143825 144721 14593'J
152940 159250 160391 160553 168241 160342.

Naczelnik wydziału zakupów M. K. E.
p rze d  sędzią LinderCem

Lwów, 8 stycznia.

Wczoraj, iak się dowiadujemy, około 
godziny 3-ciej. bezpośrednio przed za  ̂
kończeniem urzędowania zjawili się w 
biurze wydziału dostaw i zakupów Miej
skiej Kolei Elektrycznej dwaj wywia
dowcy z poleceniem odprowadzenia na
czelnika tego wydziału p. Kazimierza 
Kanarowskiego do sędziego śledczego 
r. Linderta. Nieprawdziwą jest przeto 
wiadomość jakoby p. K. był od kilku dni 
chory i nie urzędował w biurze. Klucze

Japońskie przygotowania militarne
w  M ongolji

TOKIO, 8. 1. (Teł. wł.). Operacje 
wojsk japońskich w południowej Mongo
lii postępują ciągle naprzód.

Na obsadzonych terenach buduje sic 
dobre drogi, umożliwiające transport 
materjału wojennego; zbudowano duty 
park lotniczy, gdzie stacjonowane będą

eskadry samolotów wojennych.
Dalsze operacje prowadzone są w 

kierunku drogi Kaldan-lirga, przyczem 
w pierwszej linji idzie o zabezpieczenie 
militarne Japonji przeciw ewentualnemu 
atakowi ze strony Sowietów.

Przed rekonstrukcją rządu francusk,
PARY2. 8. 1. (Teł. wł.). W  kołach 

politycznych panuje przekonanie, że 
jeszcze w ciągu dzisiejszego dnia gabi
net poda się eto dymisji, — co umożliwi 
premierowi Chautemps częściową re
konstrukcję gabinetu.

Ministrem spraw zagranicznych zo
stanie tierriot. ministrem sprawiedliwo

ści Paul Boncour, który równocześnie 
zostanie wicepremierem.

Ustąpienie Dalimier‘a uchodzi za 
rzecz pewną.

Zadaniem nowego rządu będzie prze
dewszystkiem załatwienie sprawy gło
śnego skandalu finansowego w związku 
z aferą Stawińskiego.

A fe rzys ta  Staw iński
p op ełn ił sam obójstw o

PARYŻ, 8 .1 . (PAT) śledztwo w  spra
wie afery Stawińskiego posuwa się na
przód. Wieczorem otrzymano wiado
mość o aresztowaniu deputowanego > 
mera miasta Bayonne Garata. Garat byl 
przesłuchiwany przez całe popołudnie 
do godziny 20.45 przez sędziego śledcze
go. W wyniku dochodzeń sporządzono 
nakaz natychmiastowego uwięzienia po
sła.

Główny sprawca, oszest Stawiński, ti- 
krywa się w  dalszym clęgo- Ostatnio 
ukazały się pogłoski, że Stawiński prze
bywał niedawno w Chamonłz. Policja 
zarządziła dalsze poszukiwania.

Redaktor dziennika „Midi", Darjus, w 
ktńreoo mieszkanie dokonano rewlzii.

został wezwany do sędziego śledczego.
PARYŻ, 8. 1. (PAT) Organa śledcze 

służby policyjnej odkryły siedzibę głoś
nego obecnie aferzysty Stawińskiego w 
Chamonk. Gdy pollcla przybyła do willi 
w które] mieszkał Stawiński, drzwi ]ego 
pokoju były zamknięte. Po bczskutecz- 
nem dobijaniu, policja drzwi wyw iżyto 
W te] same) chwili Stawiński znaldulący 
się w tym pokoju, wystrzałem z rewol
weru zranił się ciężko w głowę. Lekarze 
stwierdzili stan bardzo ciężki.

t DAJ GROSZ NA LOPP.

( I

od biura i kasy oddał p. K. dyr. M. K. E. 
p. Barwiczowl.

Czynność śledcza pozostaje w  związ
ku z rewizją, jaką przed świętami Boże
go Narodzenia przeprowadzał w MKE 
z ramienia magistratu sprowadzony z 
Warszawy p. Jastrzębowski.

W tej chwili nie są znane zarzuty, 
czynone p. K. w  związku z wynikiem 
rewizji, wszelkie więc globalne ocenia
nie tychże byłoby przedwczesne.
n .nr i ■ ■ i g ■ i bmt

RA FALI DMA

„P o lity c zn a  
im preza

Od rady grodzkiei BBWR. ó tr z y  
maliśmy następujące pismo: ,Uprar 
szam o bezpłatne umieszczenie na lam 
mach Szanownego p*sma załączonego 
zaproszenia. Ze względu na powagę 
tej POLITYCZNEJ imprezy oraz pod' 
pisy osób urządzających ja,, proszę o 
pomieszczenie ogłoszenia na wtdoez- 
nem miejscu '. Data, podpis- 

My, endecy mimo zarzucanego nam 
zacietrzewienia partyjnego . jesteśmy 
jednak ludźmi bardzo wyrozumia'ymi 
i uczynnymi — bez względu na io, o 
kogo w danym wypadku chodzi. — 
Z przyjemnością zatem umieszczamy 
przesiane nam ogłoszenie, tem bur  
dzieji iż motto Usta BBWR- do nas 
brzmi: „PRAWEM NACZELNEM
DOBRO PAŃSTWA.

Oto ogłoszenie:
,Zaproszenie. — Klub Towarzyski 

Rady Grodzkiej BBWR- wg Lwowie 
urządza WIECZÓR SYLWESTRO
W Y dnia 31 grudnia w salach klubu 
przy u l Sykstuskiej, na który uprzei' 
mie zaprasza JWPana..- z  rodziną. 
Strój wieczorowy, początek o godz- 
21. wstęp od osoby 3 zł. (tylko za zam 
proszeniami i".

W  porządku- Umieszczamy na wim 
docznem miejscu — ze względu na 
powagę tej POLITYCZNEJ imprezy.

Trudno jest nam tytka zrozum^ć, 
co ma wspólnego polityka z  Syłwesf' 
rem i hasłem: Prawem naczelnem
— dobro Państwa''?

TADDY.

Lwów, 8 stycznia.
Dyrekcja Pocst i Telegrafów zwraca 

uwagę publiczności, Iż z dniem 1 stycrrla  
1934 zostały wprowadzeń? tak zwane „te 
legrumy reklamowe** ,,Rek“ w ruchu miej 
soowym i zamiejscowym za b_rd»o niską 
opłaty
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P rze d  podniosłą uroczystością w  U . J .

Manifestacja przyjaźni dutóch najstarszych
u n iw e rs y te tó w  słow iańskich

Kraków. 8 stycznia.
W dniu dzisiejszym (wtorek) o godc. 

12-tej w  południe odbędzie sie w U. J. 
podniosła i manifestacyjna uroczystość 
wręczenia adresu i medalu Uniwersyte
tu Karola IV. w Pradze Uniwersytetowi 
Jagiellońskiemu.

Jak wiadomo, w Krakowie bawi rek
tor Uniwersytetu Karola IV. w Pradze 
prof. Karol Domin, wybitny i znakomity

Parku Nnrodowego. Korzystając z oka
zji, rektor Domin złoży dzłś w rece rek
tora Mazłarsklego specjalny adres ł me
dal uniwersytetu praskiego, jako znak 
braterstwa i serdecznych węzłów, łą
czących dwie najstarsze Wszechnice 
słowiańskie.

Uroczystość zapowiada sit* podniośle 
ze względu na zapowiedź udziału powag 
naukowych o sławie światowej. W skład

uczony, proresor ootaniki, który do Kra- I programu uroc-vstoścl wchodzą produ 
kowa przybył na zebranie w sprawie | keje chóru auademickie&o, przemówienie

• r -

Doniosłe obrady polsko ■tzechosł.
w  s p r a w i e  P a r k u  N a r o d o w e g i

Kraków, 8 stycznia.
Wczoraj rano rozpoczęły się w Kra

kowie wspólne obrady komisji Sło
wiańskiego Rezerwatu Przyrodnicze
go, oraz Parku Narodowego w  Piani
nach, mające na celu ustalenie wspól
nych zasad gospodarki oraz badań 
naukowych na terenie Parku Naro
dowego o d u  państw.

Z ram ienia Czechosłowacji w  obra
dach biorą udział: przewodniczący 
komisji dr. inż. Kareł, gen. dyr. la
sów w Prad«e Simon, członkowie ko- 
nrsji: dr. Karol Domin, rektor Uni
wersytetu Karola IV w  Pradze, kon
serwator Maksimoyło z ministerstwa 
oświaty w Pradze, prof. Jan Roubal, 
dyr, gimn, Jan Volga i inż. K :ntera.

Z ramienia Polski pizewodniczy b. 
min. rolnictwa Leśniewski, członko
wie komisji: prof. Goetel W aleiy, 
prof. dr. Michał Siedlecki, prof, dr- 
Jerzy Smoleński i prof. dr. Szafer, 
oraz zaproszeni rzeczoznawcy inż. 
Konrad Szubert, dyr. lasó w państwo
wych we Lwowie, prof. dr Staff, inż. 
Jan Hausbrand, kierownik zakłaau 
doświadczalnego Lasów Pańjtw. w  
Warszawie i inni.

Obradom, odbywającym się w Aka-

demjl Umiejętności, przewodniczy b. 
min. Leśniewski. Wspólne obrady 
potrwają 2 dni i obejmą cały szereg 
zagadnień naukowych i gospodar
czych.

rektora Domina, połączone z wręczeniem 
adresu 1 medalu, dalej przemówienie re
ktora Mazłarsklego, a wkońcu odczyt 
rektora Domina pt. „Ochrona przyrody 
ze stanowiska biologa '..

Skład bokserski na mecz 
państw, ze  Szwecją

POZNAŃ. 8. 1. (PAT) PoIskI Zwi-ązisk 
bokserski usta lił uast. skład drużyny poi 
sidej na  mecz r«  Szwecją w dniu 14 bm, 
w Sztokholmie
Waga musma: ja rząbes Górny tślą^k, 
waga kogucia: Rogalski W arta  Poznań, 
w aga piórkowa: K ajnar W arta  poznań, 
wagu lekka: Sipiński W arta  zeznań, 
waga pól średnia: Garnca-rek IK P Łódź, 
waga średnia: Majchrzycki W arta  Pcwn., 
waga półciężka; Przvbylski Błękitni P o z , 
waga ciężka: P iła t W arta  Poznań.

D rużyna polska wyjeżdża do Sztok- 
nolmu w czwartek dnia 12 bm.

Odroczone eksposfe min. Berka
WARSZAWA, 8. 1. (Tel. wł. G.) 

W dniu jutrzejszym miała się zebrać se
nacka komisja spraw zagranicznych 1 
nrn. Beck miał wygłosić ekspose o po
lityce zewnętrznej. Dziś rano ukazał się 
jednak komunikat, rozesłany przez biu
ro Senatu treści następującej:

„Wobec tego, iż w związku z obję- 
cem przewodnictwa styczniowej sesji 
Rady Ligi Narodów p. min. spraw z.a- 
granicznycn zmuszony jest p-zyspieszyć 
swój wj jazd do Genewy, zwołane na 
dzień 9 stycznia rb. posiedzenie komisji 
spraw zagranicznych Senatu zostało od
roczone do powrotu p. Becka do War
szawy, który nastąpi prawdopodobnie w 
końcu b. m.“.

Jak wiadomo, zaraz po wznowieniu 
obrad sejmowych w pierwszych dniach

grudnia r. ub. przedstawiciele polskiej 
opozycji w  sejmowej komisji spraw za
granicznych damagali shę od rządu za
brania głosu w  sprawie polityki zągra- 
nicznej.

Ża danie to nie zostało spełnione, na
tomiast przed tygodniem zapowiedziano 
ekspose ministra Becka w komisji senac
kiej. Obecnie i ta zapowiedź uległa od
wołaniu, żadna więc z Izb parlamentar
nych nie będzie miała rychło sposobno
ści dowiedzenia się czegoś o naszej po
lityce zagranicznej.

STANISŁAWÓW. Term in głośnej roz
prawy w sprawia nadużyć pareelacyjnych 
przeciwko Jurkiewiczowi I Kańskiemu, 
wyznaczony poprzednio na  dzień 15 bm. 
został odroozony. Rozprawa odbędzie się 
w połowie lutego Dr.

N o w e  p o k rzy w d ze n ie  K ra k o w a

Kraków, 8 stycznia.
Opinie krakowską obiegła niepokoją

cą pogłoska, jakoby Państwowy Zakład 
Higieny w Krakowie miał być przenie
siony do Katowic. Zakład ten znajduje się 

„przy ul. Zygmunta Augusta, gdzie rów
nież mieści się Zakład barania żywności. 
Przeniesienie ma być Kwestią najbliższe
go czasu.

do K atow ic
Oplują krakowska jednomyślnie prze

ciwstawia się temu zamiarowi, uważa
jąc słusznie, że zmiana ta godziłaby w 
istotny interes Krakowa i województwa 
krakowskiego, które jest stale lekcewa
żone na rzecz innych miast. Kraków, la
ko siedziba Państwowego Zakładu Higje 
ny jest z natury rzeczy predystynowa* 
ny na to, jako centrum uniwersyteckie.

Woda gw ałtow ną trucizną!
m

Na ostatniem posiedzeniu krdlewstdej 
Akademji nauk w  Londynie omawiano 
obszernie sensacyjne odkrycie, które 
lord Rutheford, największa powaga na 
terenie fizyki i chemji, określił jako 

jedno z najciekawszych odkryć 
XX wieku.

Stwierdzono mianowicie, źe obok na-' 
szej zwykłej, czystej wody, — istnieje 
druga odmiana wody, o tym samym 

smaku chemicznym H2O, 
różniącej się jednak zasadniczo od tam' 
tej. Owa „druga woda" jest przede- 
wsz/stkiem znacznie cięższa, spowodu 
odmiennej budowy atomów, — posiada 
wyższy punkt wrzenia i szybciej marz
nie.

A co najważniejsze, owa cięższa wo
da ma ty ć  gwałtowną trucizną, jedną 
z najsilniejszych na śwltcie, — oraz 
wpływa silnie na rozwój choroby raka.

Wieksze ilości tej trującej wody 
znajdują się w  Morzu Martwem i na 
Oceanie Spokojnym.

Idzie obecnie o nadanie nazwy lej 
nowo odkrytej wodzie, — przyczem 
lord Rutnefoid proponuje nazwę .^pio

tr)gen*.

Lekkoatletyczna mistrzostwa Europy
o d b ę d ą  s ię  w e  w r z e ś n ’ u  b . r .  w  T u r y n i e

BUDAPESZT. 8. 1. jpATl Odbyła się 
tu  sp >cjalne zebrania międzynarodowego 
kom itetu lekkoatletycznego europejskiego 
w sprawie ustalenia regulam inu lekkoa
tletycznych m istrzostw  Europy. Delega
tem  polskim był kpi. Misiński,

Na zenranlu ustalon0, że m istrzostwa 
Europy odbędą się ostatecznie w dniach 
7, 8 1 9 -vrz“śnla br. w Turynie, Do każ 
dej konkurencji dopuszczeni będą dwaj za 
wodnicy z każdego państwa. Do biegu 
6Ztafetowego będzie można zgłosić tylko 
jedną drużynę. Dokładny program  m i
strzostw  został już opracowany. Przed ?a 
wodami odbędą się rozgrj wki kw alifika 
cyjne. Ustalono następująca m inim a: skos 
w wyż. 1 8u m., skok w dal .6.80 m., tycz 
ka 3.60 m,, trójskok 13 60 m., kula 14 m , 
dysk 13 m., ószczap 5» m.

Zebranie przyjęło wniosek polski, aby 
kongres międzynarodowej federacji ’e'.k 
atletycznej odbywał się w tem m :ejscu 
gdzie się odbywają m istrzostwa lek mn tle 
tyczne Europy, w pierwszym dni 1 zawo
dów. 'Wniosek polski został przesiany Mię 
dzynarodowej Federacji Lekkoatletycznej

do zatwierdzania. W m is t r z o s tw a m o g ą  
wziąć udział zawodnicy 27 narodów'. Zgło 
szenia przyjm uje sie do dnia 20 m aja Dr. 
Jako jury  igrzysk urzędować będzie komi 
te t europejski w skład którego wchodzą 
przedstawiciele sześciu najsilniejszych 
naństw EuroDy m. in. i polski.
Mussolini nfnndował pnhar dla narodu, 
który zdobędzie pierwsze miejsca w mi 

strzostwach,
Komitet organizujący m istrzostw a po

stanowił sprowadzić na swój koszt z  każ 
degj państw a najw ybitniejszych zawod
ników, Rolska uzyskała 4 m iejsca bez
płatne

LWÓW. Zawody hokejow ’8 o mistrz**? 
two kl. B. rozegrane n a  torze LTŁ między 
drużynam i Dror i LTL zakończyły się 
wynikiem 7:1 d la  LTŁ. W  poszozególnych 
tercjach: 1:0, 2:1, 4:1. Sędziował p. Ign i- 
towicz.

BERLIN. K anadyjska drużyna hokejo 
wa Ottawa Shamrock*, bawiąca obecnie 
w Niemczech pokonała drużynę Rissorssj 
wzmocnioną trzem a graczam i BSC w sto 
sunku  6:0.

Pod fym względem Katowice nie odpo
wiadają warunkom, to też sądzimy, że 
właściwe czynniki wdrożą kroki, aby 
projekt godzący w losy Krakowa zostai 
sparaliżowany.

W yn a h zc a  autom atu
s z a c h o w e g 3

W  styrzniu br- m :ja 200 Jat od 
daty urodzenia genialnego wynalazcy. 
Był nim niejaki W. Kempelen, z za
wodu dyrektor królewskich węgier
ski ch salin-

Najgłośniejszym jego wynalazkiem 
nył automat szachowy, z którym pro-1 
oukował się na wszystkich dworach 
europejskich.

Automat ten składał się z dużej, 
skrzyni, na wierzchu której znajdo' 
wała się szacnownica. Z przodu skrzyni 
umieszczone były dwuskrzydłowe 
drzwi, które Kcmpelen na żądanie 
otwierał, by pokazać mieszczącą się 
wewnątrz maszynerię.

Automat zaś, była to figura ttattf' 
ralnej wfelkości, przystrojona w kosz
towny strój turecki. Figura ta zapo-1 
mocą lewej ręki robiła pociągnięcia na 
szachowmcy, — przyczem wszystkie 
partie bez wyjątku wygrywała-

Zainteresował się tym wynalaz' 
kiem nawet Napoleon za swej bytno-' 
ści w Schónbrunn, — 4 również prze-* 
grał, co wprawiło go w taką pasję, że 
omało nie rozbił całej maszynerii. .

Kempelen odstąpił wreszcie ten 
swój wynalazek pewnemu wiedeń' 
skiemu mechanikowi, który skolet od' 
sprzedał go za 30 tysięcy franków 
ks. Eugen- Beauharnais-

Z początkiem 19 wieku automat; 
znalazł się w Ameryce, gdzie też po
dobno uległ zniszczeniu podczas wfel' 
kiego pożaru na wystawie w Filadelfii. 
W  ten sposób tajemnica tego w y na' 
lazku pozostała niewyjaśnioną. (r.)

Krwawe zajście w Żyrardowie
WARSZAWA. 8. 1. (telefon wł. — G) 

Terenem krwawego zijścla  była wczoraj 
w n u u re m  osada fabryczna Żyt .rdów pod 
W.iX„ awą, gd/la z rąkl pijanego padł 
starszy posterunkowy P P . Jun  Roma- 

nowskl.
Jak wykazały dochodzenia na zabawie 

tanecznej wybuchła aw antura między zl 
letnim  Zyg. R3 bką. malarzem pokojowym, 
a Wlad. Ulmerem i braćmi W ożniakami.

Rybka pokrajał mianowicie ciężko no 
żem Woźniaków. Ci udali się do pogoto
wia opatrunkowego, a następnie zamel 
d o w a li. cale zajśei) komendantowi miej 
scowego kom isarjatu P P .
Komendant wydelegował na miejsce z*J 
ścia starszego posternnkow ^o  Romanow 
skiego, gdy JednaL ten znalazł się w Jo. 
kału, w którym  oobrw ała się zabawa, 
Rybka wydobył rew ® Iw r i wystrzelił 4 
krotnie do policjanta, k*adąc go trupem  

no młefscn
Jedna z kul z rrn iła  również znajdnją 

cą się obok m ałą dziewczynką 9-letnlą 
Aliną Borowską.

P o  doaonaniu zbrodni Rybka zbiegł i 
ukryw ał się w jednym  z  pobliskich do
mów. W czasie ucieczki ostrzeliwał się 
on gęsto ł rewolweru.

Policja miejscowa zmobilizowała kilku 
policjantów m undurowych i wywiadow
ców, którzy przystąpili do oblężenia, wzy

wając mordercę do poddania się.
W odpowiadał na  to Rybka rozpoczął 
salwą rewolwerową. Dwaj policjanci od
nieśli lekkie rany. pullcJa przystąpiła 
wi,jc do reg rlsrnsgo  oblężenia 1 dopiero 
Po kilku godzinach z krylów kl rozległy 
slą jęki, rannego 3 kplam i w głową 1 kfat 
ką piersiową. Morderca po kilku m inn 

tach wyzionął duch a.
Śp. posterunkowy Romanowski osieri 

cił żonę i małe dziecko

N ie zw ykły w vnadek śmierci
JOHANNESBERG. jed en  z n a j

wybitniejszych m istrzów  golfa. Thorn 
ton, zostai zabity na placu golfowym 
przez piorun w  niezwykłych okolicz
nościach. M ianowicie piorun uderzył 
w  część stalową, laski golfowej, trzy
m anej w ręku  przez Thorntona, k tó
ry w skutek porażenia poniósł śm ierć 
na miejscu.

D a j  g r o s z  n a  
1  O .  F .  P -



Nr. S KUR (PR“ z dnia 10 slycznL, 1934 Str. 7

Jak żyje, mieszka i ubiera sle
Międzynarodowe Biuro Pracy ogła

sza dane, dotyczące budżeiów rodzin 
robotniczych w niektórych państwach. 
Rozdział dochodów robotniczych na po
szczególne pozycje wydatków i stosu
nek ich między sobą rzuca naaer zna
mienne światło na stosunki społeczne 
danego kraju.

Ankietę syoją Międzynarodowe Biu
ro pracy przeprowadziło w 16 pań
stwach enroptjskich i poza europejskich.

Wynika z niej, źe -wydatki związane 
Z wyżywieniem rodł.ir,y pochłaniają 
największy procent dochodow robotni
ka chińskiego gdyż aż 72.2°/o. Tuż za 
nim Idzie niestety robotnik polski, któ
ry na ten cel zużywa 63,2%. W innych 
krajach pozycje te układają się w nastę-

polski ro b o tn ik ?
pującej kolejce: Finiandja 62,5%, Indje 
57,9%, Estonia 57,9%, Irlandia 57,1% 
Czechosłowacja 55,ó%, Szwajcarja
49,3%, Rosja 49,2%, Niemcy 46,3*'o, 
Szwecja 45,3°A, Norwegja 44,3%, i t. d. 
aż do roootnika amerykańskiego, w któ
rego budżecie wydatki na wyżywienie 
stanowią zaledwie 33,4%.

Z cyfr powyższych widać, że prze
szło %  swych aochoaów robotnik poi 
ski wydaje na jedzenie i to bynajmniej 
nie dlatego ażeby jadł za dużo lub kosz
townie, lecz z przyczyny niezwykle ni
skich dochodów. Robotnik amerykański 
jada lepiej niż wiele rodzin inteligenc 
kich polskich, a zużywa na to, mimo 
drożyzny w Ameryce Vs swego bu
dżetu.

Największy wybór.
Najnowsze wzory.

Najniższe c e n y .
TYLKO W FIRMIE

, , D O M  M O D Y * '
Lwów, p . M a r ja c k i  4 .
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Z TEATRU ROZMAITOŚCI

FoteS 47"
Komedia w 3-ch ałtieich L . Verneuil'j

Lwów, 8 stycznia
W jednym z ostatnich numerów pa

ryskiej „Illustration**, znany krytyk te- 
atialny Robert de Beuplan pisze o 
współczesnym kryzysie teatralnym. 
'Jedną z przyczyn tego kryzysu jest zda
niem jego brak oryginalności i inwencji 
reklamowanych autorów francuskich, 
którzy z uporem idą utartą drogą sza
blonów i tradycyjnej rutyny scenicznej 
To też w ostatnich czasach dyrektorzy 
paryskich teatrów wystawiają z coraz 
większem powodzeniem sztuki autorów 
zagranicznych, bardziej odpowiadające 
upodobaniom współczesnej publiczności.

Lecz przysłowie mćwi, że nikt nie 
jest prorokiem we własnym kraju. Sztu
ki francuskie idą na eksport zagranicę 
i robią kasę, szczególnie w' Polsce, 
gdzie marka francuska, jeszcze stale 
wywołuje bezkrytyczny zachwyt pu
bliczności a zwłaszcza dyrektorów tea
tralnych.
, W Warszawie, tego roku trochę się 

uwolniono z tej „francuszczyzny1*, lecz 
we Lwowie bezpośrednio ro  pizerekla 
mowanym „Stefku“ Devala, uraczono 
nas w Teatrze Rozmaitości „Fotelem 47“ 
L. Verneuil‘a. Jest to typowa komę dja 
francuska, o zacięciu farsowem, jakie 
się masowo produkuje w Paryżu, zbu
dowana według wszelkich reguł starej 
szkoły francuskiej, a więc nienagannie. 
Ta szablonowa poprawność, pozwalają
ca zgóry przewidzieć rozwiązanie in
trygi, jest w tych masowo produkowa
nych sztukach czasem wprost irytująca.

„Fotel 47“ nie jest pod tym wzglę
dem ani lepszy ani gorszy. Wybrano ją 
zdaje się, dla nazwiska autora, Vefneu- 
ifa, który u nas jest już dobrze znany 
1 ma dobrą „markę**. Największą jej za
letą jest newna niefrasobhwa bezpreten- 
sjonnlność i akrobatyczna wnrost umie
jętność w balansowaniu nad tematami 
dość drastycznemi, podanemi w sposób 
wykwintno - salonowy i nie obrażające- 
mi swoistego poczucia moralności pary
skiej burżuazji. Zanosi się z początku na 
to. że „pańska przyjaciółka a moja żona 
romansuje z mężem naszej córki**. Lecz 
ostatecznie przyjaciółka pozostaje wier
na przyjacielowi, a mąż żonie i wszyst
ko kończy się bardzo moralnie. Sytuacje 
farsowe bardzo wesołe, lecz widziało się 
podobnych już tysiące.

Komedję tę zagrano całkiem popra
wnie, lecz bez większego zapału. Naj
lepszym był p. Leliwa, jako baron Le- 
brav, świetny w charakteryzacji, w  ka«

źdym ruchu i słowie.. To była już nie
przeciętna kreacja aktorska dla której 
jedyrie warto było pójść do teatru.

Publiczność świątecznie nastrojona 
bawiła się dobrze.

H. Lub.

W  odwrotnym porządku rargują kra
je w wydatkach na mieszkanie. Rodzina 
amerykańskiego robotnika wydaje na 
ten cel 27,8% swego budżetu; po robot
niku amerykańskim największy %  w y
kazuje ta pozycja w budżecie holendra 
gdyż 17,8°A, japończyk wydaje na ko
morne 15.8%, duńczyk 14.8%, norweg 
14,4%. Najniżej w tej tabeli stoi robot
nik poiski z pozycją budżetową 6.6°A. 
Ta cyfra maluje trageJję mieszkaniową 
polskich mas robotniczych, skazanych

na gnieżdżenie się bądź w  wilgotnych 
norach piwnicznych, bądź w  ciasnych 
1 jeano albo dwu izbowych izbach pod
dasza.

Za pozycjami powyższemi idą wy • 
datki na ubranie. Najwięcej wydaje ro
botnik rosyjski bo aż %  swych docho
dów, lecz wynika to przedew-^-stkiem 
z drożyzny ubrań w Sowietach : stano
wi wypadek specjalny. Robotnik nolski 
wydaje na ten cel 12%, chińczyk w y
daje najmniej bo zaledwie 6,8%.

Cyfiy powyższe posiadają niezwykle 
bogatą treść i stanowić powinny impuls 
do poważnego zastanowienia sie nad 
problemem społecznego życia pcusklego 
robotnika.

Żydzi w Europie środkowo-wschód.
Naczelny pisarz nacjonalizm u francu . 

skiogo p. Charles M aurras po zwróceniu 
uwagi na nadm ierna wpływy Żydów w Ru- 
m unji, otrzym ał od jakiegoś żyda list n a . 
pastliwy, o czem wspomina w L‘Action 
Francaise (nr. 2.) i dodaje:

„Gniewlrwy mój koresponent nie 
wie o jednej ważnej rzeczy, a miano
wicie, źe istnieje nie jeden tylko ro 
dzaj u cisku  ze strony Żydów, lecz 
dwa-

U nas, na zachodzie, jak w ostat
nich czasacn w Niemczech, zuchwal
stwo żydowskie zaznaczało się nad
miarem panowania społecznego, dys
proporcją wpływów w stosunku do 
liczby, nadmierna imvazja w funkcje 
publiczne, co wszy stko jest już jednak 
fę-rmą postępową po ewolucji dawniej
szej tyranji-

Natomiast żyd Europy środkowej 
i wschodniej, jak Żvd średniowieczny, 
czyni się znienawidzonym sposobami 
osobistemi, które naofó l sprowadzają 
się do monoDolu w dziedzinie pienią
dza, także w zakresie małego obiegu 
pieniężnego z lichwa włącznie. Liczne 
narodowości bardzo cenne, często 
bardzo łagodne, są w ten snosób wy
sysane aż do szpuKu kości, bezriośred-

Ceny nleb M rv c łi  y n t u n K f i j ;
Brtzylijłlca 1 gwiazdka 10 dlc. 0.55 zł.

• 7 „ n • ®'75 ,
Melange Nr. i „  „  0.90 „

II 1.2 0 ,
1.60,

we wszystkich gatunkach co
dziennie awiużo paioua doboro
wa i tania, znana te  sw tj do.

broci — tylko
w specia^ych składach

N a j n o w s a y  c e n n i k  
towarów kolonialnych na żądanie

h t ę ę f / ( 9 r

Centrala: ul. autewskiego 3 m  iWSm-j74

nio i okrutnie, przez pasorzyty  wi
dzialne golem okiem. Nic przeto dzi
wnego, że traktuje się ich jak paso- 
rzyty  i rozgniata.

Rumunja dochodzi do takiego sto 
pnia rozwoju, w którym  Żyd usiłuje 
przejść z pierwszego siadjum do dru
giego, tj. z pasorzytniclw a indywi
dualnego, miejscowego i uchwytnego, 
do pasorzytnictw a na wielka skalę, a 
niemal niedostrzegalnego, które idzie 
drogą finansów, zawodow wolnych, 
propagandy umysłowej i politycznej- 
Nic nie powstrzym a nas od pisania, 
że m am y zrozumienie dla i,,spokoju 
i uczucia choroby w Rumunji- I nic. nie 
przeszkodzi nam  w dorzuceniu, że 
jest rzeczą bardzo nicDomyślną dla 
Francji, oraz dla jej wpływów w Ru
munii i gdzieindziej, a szczególnie w 
krajach muzułmańskich,_ iż pozosta
wiła ona hi tlerowi inicjatywę lefotiti 
u7 kierunku równowagi, które, gdyby 
bvłv dobrze zrobione i przez nas zro
bione. oddałyby usługę nawet omęce 
nad Żydami, a oszczędziłyby ludzko
ści rozlewu kry i“-

Glos ten wskazuje, że ukryw ane jaJ 
zwyczaj głębsze przyczyny zla, tkwiące W 
rozroście wpływów żydowskich, znane są 
także na zachodzie Europy.

Bazy! Zscharcw litewskim żydem ?
Wielki m iędzynarodowy aferzysta 

i multimiljoner, Bazyl Zacharów, jest 
osobistością niezwykle tajemniczą- O 
pochodzeniu tego starca, stojącego 
dziś nad grobem, krążyły  rozm aite 
legendy. Jedni twierdzą, że jest on 
Grekiem, inni, że Rosjaninem czy 
Turkiem-

Obecnie prawdziwą sensację w y
wołało w Anglii pojawienie s£e nieja
kiego Chaima Zacha rowa, który zgło
sił się w sądzie w M ddlesex z żąda
niem uznania go prawnie za jedynego 
syna i .spadkobiercę Bazyla-

Kronika żydaczow ska
Oświadczenie, polegając ‘ n a ’udzielo

nych mi mylnie i złośliwie, jak się póź
niej okazało, informacjach, sam poinfor
mowałem również mylnie, wskutek czego 
w artykule . „Kronika żydaczowska", za
mieszczonym w „Kurierze Lwowski.n11 z 
dnia 7 lipca 1933, Nr. 191 A ukazał się ar- 
tykuf. uwłaczający czci p. Marii Łysowej 
i mogący Joj szkodzić u Jej władz prze
łożonych. Informacje moje jako mylne, od 
wołuję, a p. Marję Łysową za mimowol
nie wyrządządaoną krzywdę przepraszam.

B. KabiTcht

I Chaim Zacharów, dziś mężczyzna 
I CO letni, przedłożył dokumenty, stwier 

dzające, źe sir Bazyl Zacharów uro
dził się w r. 1849 na Litwie; nazwisko 
jego brzmiało pierwotnie Mendel Za- 
char. W  roku 1869 poślubił Mendel 
niejaką Chaję Karolińską. Ślub odbył 
się w W ilkomierzu, a ów Chaim jest 
właśnie ,1’ch jedvnem dzieckiem.

Po paru latach Mendel Zachar 
rozwiódł się ze swa żona i wyjechał 
w szeroki świat- szukać szczęścia- 

Chaim jednak panrętał o swym 
ojcu. Co pewien czas pisywał do nie
go, —  choć coprawda na listy swe 
nigdy nie dostawał odpowiedzi-

Wobec ciężkie! choroby i poważ
nego wieku swego ojca, — zdecydo
wał się obecne Chaim wystąpić na 
drodze sądowej o uznanie jego urajM 
do spodziewanego spadku- A spadek 
to ładny: najmniej 50 miljonów fun
tów!

Sprawą tą  zajęli sie najlepsi adwo
kaci londyjscy. Chaim Zacharów, za
mieszkały w Anglii od 1887 doma
ga się przeprowadzenia dow'odu droga 
próby krwi. celem stwierdzenia, żę 
krew jego i ojca należą do tej same! 
grupy, (r.)

K ro n ik a  leska
Wybory samorządowe, które odbyjy się 

tu  dnia 10 grudnia wypaaiy całkowicie 
po mysii zyczenia p. starosty Gąsior o w , 
pkiegł, nikt bowiem z pośród m ujscowa- 
go społeczeństwa polskiego nie uw ala ł, 
ani za potrzebne, arn za celowe, przeciw
stawiać się w jakikolwiek sposób woli 
przedstawiciela władry W  rezultacie w 
skiad Rady liczącej 12 członków, w sszp  
6-ciu Żydów, druga połowa, z woli tych 
octatnich, może być zaliczona -uo soole- 
czeństwa polskiego. Rada szykuje się do 
wyboru burm istrza, m ając na myśli kogoś 
z miejscowych obywateli, nadających się 
na to stanowisko. Tymczasem, ku nłe. 
małemu zdziwieniu radnycbt i jakkol
wiek ak t wyborczy, z powodu protsat.1, 
nie jeel dotąd prawomocny, zjechał do 
Leska w poszukiwaniu za mieszkaniem, 
kandydat na burm istrza, em. pułk. z  
Gródka Jagiellońskiego. Skjad Rady g i- 
je pełną gwarancję, że wola wyższych 
czynników, w odniesieniu do kandydata 
na burm istrza i tym razem będzie usza
nowaną.

Redakcje personalne. B. rejentowi p- 
Bazylemu Makowskiemu, który pozostaje 
bez środków do ż y ra  i z tego powodu 
popadł w melancholię, towa-zysny pow
szechne współczucie W  drugi dzień Świąt 
otrzymał dekret zwalniający po 14 łatach 
służby tut. u r;ędnik  sądowy p. Jan  R" Ł 
Redukcja ta  wywołają pewne poruszenie 
w sferach BB„ gdyż p. R. swego eza-u 
dość czynny na terenie Sokoła, prze I oko
ło rokiem przeniósł się do Strzelc i i tam  
rozwijał znaczną działalność. Zredukowa
ny i bez emerytury, twierdzi obecnie, że 
reduckja do pracy w Strzelcu wcale go 
nie zniechęca Stałość przekonań w tych 
w arunkach rz-eczywiście pochwajy jest 
godna.

Sylwester w Sokole udał się tego roku 
nadspodziewanie. Sala Sokoła wcześnie 
wypełniła się młodzieżą. Z uderzeniem 
gódz. 12-ej zagasły na sali światła, poczem 
imieniem Zarządu wiceprezes Twa dh. 
Domaradzki zjożył życzenia noworoczne 
licznie zebranym  uczestnikom zabawy. 
Odśpiewano z zapałem kolędę „Nowy rok 
bieży" a następnie basło Sokole „Ospały 
i gnuśny". Bawiono się do białeco ranko. 
Za bufetem ofiarną służbę pełnili p. inż.

’ Ochęduszko, dh. Szmyd, Gier" i inn i.
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( Środa : Agatoaa)

O d j a z d  p o c i ą g ó w  z  K r a k o w a
Do W arszawy: 6.15 11.20 15.65 17.42

21.31, 22.25 2310.
Do Lwowa: 0.10 1.52 7 50 8.55 11.45

13.22 19.07 23.30.
Do Poznania: 5.30 6.15 11.50 20.25 22 25
Do Katowic- 5.30 6.15 7.00 9.05 1150

14.00 16 40 18 10 20.25 22.25.
Do Zakopanego: 1 12 9.05 10.17 16.30.
Do Oświęcimia: 5.15 13.40.
Do Wieliczki: 6.45 8 25 10.00 11.50 13.07 

15 05 17.50 1915 21.50.
Cyfry tłustym  drukiem  oznaczają po 

pospieszny. iT - jn  t': |j

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO
W torek — „praw ic noc poślubna**.

REPERTUAR TEATRU „BAGATELA1*
W torek __ „Źrgnajcie nam",

REPERTUAR KINOTEATRÓW
ADRIA: „Prokurata-/ Alicja Horn**

'(Jadwiga Smosarska).
ATLANTIC: „Martwy Dom** 

pOLLu „Martwy Dom"
KINO DOMU ŻOŁNIERZA: „Człowiek,

, którego zabijam ". Llyorrel Barrymore.
KINO „PROMIEŃ": „Liljanka chc? się 

/obwieść" orai. „Flip i Flap robi-ą karjerę'*
SŁONCE; „A djutant Jego Wysokości" 

(Vlasta Burian).
SZTUKA. „Szalona noc" (L ora ty  

Young).
ŚWIT: „Rocambola-* (R. Norman)'.
UCIECHA: „Przygoda na Lido" (A.

p inanco .)
WANDA: „Wyrok tyc ia" (Eichlerówna) 

KOMUNIKATY
Z T eatru Mlejskleg0 im. Jul. Słowac

kiego. Dziś, ju tro  i pojutrze codzdeunie o 
godz. 7.30 wieczorem w ystaw ianą będzie 
po/aa 7, 8 i 9 kom edia W altera Ellis‘a 
„Praw ie noc poślubna" z Juljuszem  O- 
sfcerwą w roli głównej, w tegoż opracowa 
niu sceniozmem, z dekoracjam i Karola 
Frycza.

Z Teatru  Muzycznego „Bagatela". Dziś 
i w dnie następne o godz. 8.15 wystaw iana 
będzie wielka rew ja pożegnalna pod tyt. 
„Żegnajcie nam " w wykonaniu Janiny 
Sokołowskiej, Janiny Kozłowskiej, Treny 
Soboltówny, Stefanji Kosińskiej, Ludwika 
Sempolińskiego, Eu-genjusza W ojnara, Je 
rzego Sulimy Jaszczolta i M ichała Da
neckiego oraz warszawskiego zespołu ba 
latowego.

Z« starego Teatru. Ju tro  w środę 10 
bm. o godz. 8 wlecz. pożegnalny przed 
wyjazdem do Łotwy, Estonji, FinlandjT 
Rumunji, Egiptu i Palestyny występ Uan 
ki Ordonówny.

Z Sali Kotońskiego. Dziś we wtorek o 
godz. 8 wieczór Odbędzie się koncert na 
dwu fortepianach Melanji Sacswioż i Kon 
rada Neugera.

Dancing, Ju tro  w ś-odę 10 bm. o go- 
dzmie 9 wieczór w R estauracji Starego 
Teatru odbędzie się Dancing Młodzieży 
W szechpolskiej. Wstęp bezpłatny.

W arszawska Szopka polityczna w Kra 
kawie. W dniach 12, 13 i 14 bm. tm . w 
piątek, sobotę i niedzielę, w ystawioną zo 
stanie w Starym  Teatrze Szopka politycz 
na zawierająca cały szereg aktualności 
politycznych. Na szopkę złoży się 30 lalek 
wykonanych przoz świetnego karykatu 
rzystę „Cyrulika W arszawskiego" I. Za- 
rubę oraz A. Siemaszki. Teksty wykon 
ją Tfdeusz Frenkiel i M arjan Rentgen.

Inwestycje w r°zwoJu gospodarczym:'
Dziś we wtorek 9 bm. o godz. 18 w Towa 
rzystwie Ekonomicznem wygłosi Michał 
Kalecki z Insty tu tu  badań kon junktur go 
spodarczych i cen w W arszawi a odczyt 
pt. Inwestycje w rozwoju gospodarczym. 
Wstęp wolny.

A u r fy c je  r a d io s ta c ji  
k r a k o w s k i e j

W torek 9 stycznia 1934.
7.00—8.00 Audycja poranna z W arsza 

* y  11.35 P rogram  na deaeń bieżący. 11.40 
T ransm isja z W arszawy. 11.50 Wiadom. 
bieżąco. 11 57 Sygnał czasu hejnaj z W ie 
ży M arjackiej. 12.05—13.00 T ransm isja % .

Szpiedzy-komuniśti przed sądem
Kraków, 8 stycznia.

W czoraj przed Sądem Okręgowym 
w Krakowie w sali nr. 25, rozpoczął 
się wielki proces komunistyczno-szpie 
gowski przeciw  15-tu oskarżonym. — 
Trybunałow i przewodniczy wicepre
zes Sądu Okręgowego dr. Krupiński, 
w otu ją  dr. Sztuhr i dr. Janicki jako 
sędzia zapasowy zasiada d r. Traczew 
ski, oskarża p rokura to r d r  Szypuia, 
bronią adwokaci E ttinger, Schonwet- 
te r, Szieinbeig, Arnold, Pleszowski, 
Aleksandrowicz, Schadenfrei, Bren ■ 
ner.

W śród 15-tu oskarżonych znajdu
ją  się 2 kobiety. Głównymi oskarżo
nym i są: Śliw a Roman i Schpig-
lów n a .

Po wyiosowanlu sędziów przysięg
łych na  salę wprowadzono 15 oskar
żonych.

Akt oskarżenia zarzuca im agua- 
cję kom unistyczną i propagandę w 
wojsku, wobec czego prok. dr. Szy-

puła zawniuskował wezwanie na roz
praw ę znawców wojskowych, czem u 
sprzeciw ili się obrońcy. — Poza tem  
prokurato r zażądał wykluczenia jaw 
ności rozprawy, przyczem stanow isko 
to poparł obrońca jednego z oskarżo
nych — Huppera, Trybunał przychy
lił się do wniosku p rokurato ra  i za
rządził tajność rozpraw y.

Echa tragedii przy ul. Gazowej
Kraków, 8 stycznia.

Spraw a traged ii przy ul. Gazowej, 
o Której wczoraj obszernie donosi
liśmy, a, m ianowicie k rw aw a scena 
między A leksandrem  Szynalilciem, a  
Anną Kurkówną, Jego narzeczoną nie 
przestaje interesować opinji KraKo-

Szaleniec chciał zabić żona i teściowe
Kraków, 8 stycznia 

W  nocy z niedzieli na poniedziałek o 
godzin!o 2.30 Ludwinów był areną zajścia 
które omai nie przybrało strasznych roz
miarów.

Oto niejaki Franciszek Tobola la t 32, 
robotnik zajęty w garbam i w Ludwinowie 
zamieszikaly w Krakowie przy ul. Ludwi 
newskiej,
dostał ataku  szalu w swojem m ieszkaniu 
w następstw ie którego począł w nocy de

Niesum ienny sprzedawca 
obuwia

Kraków, 8 stycznia.
W ęgierski Żyd, niejaki Geza Ko- 

rauy j, zamieszkały a tale w K rakow ie 
przy ul. Kochanowskiego 18, prow a
dził od r. 1926 handel obuwia gumo
wego firm y w iedeńskiej „Ph8r.ix‘‘, 
oraz berlińskiej „Q uadrad‘‘. — Skład 
konsygnacyjny obu firm  znajdował 
się przy ul. św. Krzyża. W r. 1929 u- 
jaw niony został brak  około 1 400 p a r 
kaloszy i śniegowców, W artości około
2.000 dolarów. W r. 1930 ujaw niono 
brak tow aru na dalsze 2.000 dolarów, 
Obie spraw y firmy załatw iły jednak  

& K oranyj‘em  polubownie, jean&Kże z 
końcem m arca  1931 r. wyszło na jaw, 
że Koranyj sprzeniewierzył na szkodę 
obu firm  ogółem 16-468 dolarów.

Za to przestępstw o został pociąg
n ięty  do odpowiedzialności karnej i 
onegdaj odbyła się w Krakowskim 
Sądzie Okręgowym rozpraw a prze
ciwko niesum iennem u sprzedawcy. — 
Rozprawę odroczono -celem uzupeł
nienia przewodu sądowego.

| mOlować urządzenie, przyczam usiłował 
zadać siekierą cios żonie W alerji, oraz 

teściowe! M arji Szwebel.
Obie przerażone konisty zdołały jednak 

uci oc przed rozszalałym Tobolą i zav 
wad sąsiadów. P o  chwili zbiegli się ludzie 
ubezw lalnili szaleńca, którego związano 
sznurami. Wezwany lekarz z Ubezpieczał 
ni Społecznej zastosował Tobolo zastrzyk 
i zostawił go w domu.
Nie m inął'' Jednak 26 m inut, gdy atak, 
skdtkiem  słabego prawdopodobnie zastrzy 
ku, powtórzył się. Szaleniec z większą 
taszczą fu iją  począł demolować urządzenie 
mieszkaniowe tak, że m usiano zawezwać 

pCgotowle ratunkowe, 
iktóre przewiozło nieszczęśliwego do szpita 
la  św. Łazarza.

wa. Obie ofiary tragedji przebyw ają 
nadal na odd7iale chirurgicznym  
szpitala św. Łazarza Początkowe in 
form acje jakoby Szvnalik zm arł, o- 
kazały się nieprawdziwe. Stan Szyna- 
lika i Kurkównei jest bardzo ciężki i 
jest tnała nadzieja u trzym ania  ich 
przy życiu, jednakże do tej pory  obo
je żyją.

W czoraj aresztowany zosiał w KTa* 
kowie Gross M°1żesz zam ieszkały 
przy ul. Wolnicy 8. W mieszany on 
jest, jak w iadom o, w  spraw ę k rw a
wej tragedji. Jak się okazuje, prosty
tu tk a  K urków na upraw iała  nierząd. 
Gross był w ostatnich czasach jej ko
chankiem. O dpow iadał on przed są
dem  karnym  za czerpanfie zysKu z 
n ierządu  K urków ny. W czasie roz
praw y Gross wyparł się winy, a K ur
kówna odwołała swoje zeznania, wo
bec czego sąd Grossa uniew innił i za
powiedział ściganie K urków ny za 
w prow adzenie w ładzy w błąd.

Wobec odurycia obecnie właściwej] 
tajem nicy  stosunku łączącego Grossa 
z Kurkówną, policja aresztow ała go 
i prowadzone są przeciw niem u do
chodzenia z art. 208 i 209 kk.

ie itó a łe  włamanie w Rynku. G ł.
Kraków, 8 stycznia.

W  ub. niedzielę o godz. 6,30 poste
runkowy P. P. zauważył kilku osobni
ków manipulujących koło sklepu Ł. Bros- 
sa przy Rynku Gł. 12. Okazało się, że 
osobnikami tymi byli złodzieje, którzy 
wybili szybę wystawową, a następnie 
zabrali się do kradzieży garderoby

o I a r
Kraków, 8 stycznia. 

Oziś notowano dolara po 5,61 do 5.65. 
Bank Polski płacił 5.60. Tendencja nieco 
silniejsza Markę niemiecką notowano po 
2.11 do 2.15, Bank Polski 2.10.

damskiej, przedstawiającej wartość oko
ło 2.000 zł.

Policja przytrzymała włamywaczy. 
Są to: Chwastka Tadeusz, lat 20, Dy
miński Aleksander, Libiarski Jan, wszy
scy bez stałego miejsca zamieszkania.

Desperacki czyn
Kraków, 8 stycznia 

Wczoraj o godz. 8.35 usiłow ała w  
aresztach m iejskich popełnić sam o- 
Dójstwo Ewa Piwowarczyk, lat 23, z 
Łagiewnik, przez połknięcie k ilku ka/ 
wałków szkła. W ezwane Pogotowie 
Ratunkowe przewiozło desperatkę na 
klinikę chirurgiczną. Przyczyna des
perackiego kroku nieznana.

W arszawy. 15.25—17.50 Transm isje z W ar 
sza wy. 17.50 P łyty  gramofonowe. 18.00—
19.00 Transm isje z Warszawy. 19.00 P ro  
gram  na dzień następny. 19.05 Odczyt pt* 
„O postępachw technice wytw arzania zim 
na“ wygł. dr. K. Zakrzewski prof. UJK 
19.20 Rozmaitości. 19.25— 19.43 Transm isja 
z W arszawy. 19.43 W idamości sportowe 
lokalne. 19 47—23.30 Transm isje z W arsza 
w y  i poznania.

Śród* 19. stycznia 1934.
7,00— 8.00 Audycja poranna z W arsza 

wy. 11.35 P rogram  na dzień bieżący. 11.40 
Transm isja z W arszawy. 11.50 W iadomo
ści bieżące. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z

Wieży M arjackiej. 12.05 P łyty . 12.30 Trans 
z W arszawy. 15.25—16 40 Trans, z W arsza 
wy. 16.40 Feljeton „Prz'ez moje okno", 
wygł. rsd. J. Bajearowicz. 16.55—17.50 
Transm isje z Warszawy i Lwowa. 17.50 
P łyty . 18.00—19.00 Trans, z W arszawy i 
Lwowa. 19.00 Program  na dzień następny 
19.05 „Stary Kraków" w opr. dr. J, JDo- 
brzyckiego. 1920 Rozmaitości. 19.25—19 43 
Trans z W arszawy. 19.43 Wiadomości 
sport, lokalne. 19.47—22.00 Trans, z W ar 
szawy. 22.00 Odczyt w języku esperanto: 
„Sporty zimowe w Polsce" pióra inż. A. 
Bobkowskiego, P rezesa Dvr. Kol. Państw  
wygi. p. T, Hodakowafci. 22.20—23,30 Trans 
z W arszawy.

K R O N I K A  L W O W S K A

Nowa fala włamań i kradzieży
we Lwowie

Lwów, 8 stycznia.
(t.) Lwowscy złodzieje i włamywacze 

zabrali się po świętach do „pracy" nie 
na żarty. I tak Moses Friedman (Żół
kiewska 4) doniósł do Wydziału śl., że 
mu skradziono damski płaszcz krymski 
oraz dwa lichtarze srebrne wartości o- 
koło 1000 zł.

Z mieszkania pp. Rusińskich przy u! 
Mikołaja 1. 5, skradziono wczoraj bawin 
cym tam z wizytą Inż. Karolowi WliheT 
rnlemu futro męskie 1 panlerośnlce war 
toścl 1.500 zł., a dr. Aleksandrowi Kar 
czyńskłemn f «tro wartości 8nn z l  

Leizowi Basechesowi z ’ ''""iwa - 
(pow Rawa Ruska) w  ezasiA jazdy tn m

wajem „5“ z ul. Żółkiewskiej w kierun
ku dworca głównego skradziono po w y
cięciu żyletka kieszeni portfel zawierają
cy 5.000 zł. Pieniądze te stanowiły obcą 
własność zainkasnwaną przez Baseche- 
sa, który miał je odwieźć do Uhnowa.

Nieznani również snrawcy włamali 
się do sklepu bfawatnego Szwadrona w 
Rvnku i skradli większą ilość towaru o- 
TÓlnej wartości 5.000 zł.

Ponadto raporty policyjne notują ca 
'v szereg drobniejszych kradzieży i wła
mań

RCFCn^UAF U MIEJSKICH
WE LWOWIE 

TEATR WIELKI
Wtorek 9. I, g 7,30 „Ivar Kreugor® 

J, Tepy. P raprem jera . Abon 9.
Środa 10 stycznia, godz. 7.30 wieca. 

,,Ivar K reuger" (Abon. 9).
Czwartek 11 stycznia, godz. 7.30 wlecz. 

,,Ivar K reuger" (Abon. 9).
P iątek 12 stycznia, godz. 7.30 wlecz. 

„Ivar K reuger" (Abon. 9).
Sobota 13 stycznia, godz. 7.30 wiees, 

„Ivar K reuger" (Abon. 9).
Niedziela 14 stycznia, godz. 3.30 popoł. 

„Pieniądze to nie wszystko" (Abon. 5) 
Niedziela 14 stycznia, godz, 7.30 wiees. 

„W ar K reuger" (Abon. 9).

TEATR BOZMAITUŚCL
W tarek 9. I. T eatr nieczynny.
Środa 10 stycznia, godz. 7.30 wiecz. 

„Fotel 47‘* ,
Czwartek 11 stycznia, godz. 7.30 wieoz. 

„Fotel 47“ (Abon. 8)
P iątek  12 stycznia, godz. 7.30 wlecz. 

„Fotel 47“ (Abon. 8)
Sobota 13 stycznia, godz. 7.30 wiec? 

„Fotel 47“ (Abon. 8)
Niedziela 14 stycznia, godz. 3.30 pop >1. 

„Stefok4* (Abon. 7)
Niedziela 14 stycznia, godz. 7.30 wi ?c7- 

,,Fotel 47“ (Abrni. 8)
REPERTUAR FILHARMONJI LWOW.

P iątek  12 stycznia: Oraterjum  ..LOT“ 
St Kazury. Dyrekcja: A Sołtys,

7.R S7 TTJK1 
Z Towarzystwa przyjaciół Sztok 

nych we Lwowie. Gmach Muzeum >r?y 
mysłow 'bo, wejście od ul. Dzie lu«zycklcfc 
1, 1. Otwartą j»st wystawa gwiazdkowy
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Z RAul SĄDOWEJ

P.^Jac miłości
Lwów, 8 stycznia. 

Sprawozdawca sądowy niejedno 
krotnie wiele się namozoli zanim zdoła 
zapoznać się z terminem jakiejś sutere- 
nowo - seksapiiowe] rozprawy, ale na
sze kumoszki już na dwa tygodnie za
powiadają jej wokandę i swój „gościn
ny" występ. To też sporo tych „pań" i 
„panienek" zjawiło się wczoraj na kory
tarzu sądu przy ul. Kazimierzowskiej bv 
przysłuchać się rozprawie „mamy" E- |

W a lk a  w o d z ó w  tra m w a ja rzy
Lwów, 8 stycznia. 

Wczoraj pr^e-’ trybunałem toczył się 
dalszy ciąg rozprawy z oskarżenia pre 
zesa Związku Pracowników Gen. i kon
trolera M. K. E. p. Hofmana przeciw 
prezesowi Związku tramwajarzy Z. Z. Z. 
p. Mozerowi. Treścią rozprawy była u- 
lotka, której treść podaliśmy w swoim 
czasie. Na rozprawę zawezwano szereg 
świadków którzy opowiadali o zarzu-

KURJER SPORTOW I

Z f w o d y  narciarskie „C za rn y c h ”

p. Prociow ej
milji Prociowej, wdowy po urzędniku, 
właścicielki ukrytego .pałacu miłości". 
Zawiodły się podwójnie. Sędzia r. Nie- 
mentowski prowadził rozprawę pizv 
drzwiach zamkniętych a ponadto celem 
zbadania pewnych okoliczności odro 
czył ją na czas nieokreślony. Żałować 
tylko należy, że nie zjawił się jakiś foto
graf i nie utrwalił tej masy „pań", wę
szących seksapiiowych sensacyj

tach. podniesionych przeciw p. Hofma 
nowi w ulotce.

Dziwnie na tle tej niedawnej jedno
ści robotniczej wygląda przebieg roz
prawy, którą ze względu na spóźnioną 
porę odroczono do dnia dzisiejszego. — 
Rozprawę prowadził r. Locker. imieniem 
oskarżyciela występował adw. dr. 
Herschtal. Wyrok zapadnie dziś.

—o—

obejmująca wystawę „Zespołu lwowskich 
artystów  grafików ”, wystawy zLiatowe: 
Kossaka Karola, Nowotnowej Janiny, P ie 
niążka Jćiefa (Cyal podtatrzański) t Wo- 
dzickiej Marji nadto Salon ogólny arty- 
-lów lwowskich oraz kilimy z DrogojówU 
f ł.ndyczyna. W ystawa o tw artą Jest co
dziennie od 10 do 15-sj popołudniu.

REPERTUAR KINOTEATRÓW

ATLANTIC: „Hrabia Zarow"
APOLLO: .,5 minut, przed ślubem" z F.d 

die Cantorem.
ARD1A: , 7ungu”
Cii IM CHA- ..Król cyganów" i mecz Pol- 

ska — Niemcy 
COLOSSEUM. „Pożegnanie z bronią" eraz 

rewja.
CASI.NO: „OLjad o óemej" .
GRAŻYNA: „Enstaza" oraz rewja. 
KOPERNIK: „Bunt młodzieży" reż.yserji 

Cecila de B. Mille‘a i najnowszy tygod
nik param ountu .

MARYSIEŃKA. ..Bunt młodzieży" reżyser
ii Cscila de B. M ule‘a i najnowszy ty 
godnik P aram ountu .

MIRAŻ: „Dzika dziewczyna".
MUZA: „Ostatnia carowa".
PAŁACE: „P rokurato r Alicja Horn".
PAN: „Rewizor" Vlnsta Burian oraz rewja 
PASAŻ: „Biały Wódz" oraz „Mifostki 

Księcia Pana".
RAJ: „Flip i Flap robią karjerę“ 
SŁONCE: „Pieśniarz P aryża" orać rewja. 
STYLÓW i : „Chandu" oraz rewja.
ŚWIT: „Bezdomni"
WANDA: ..podniebny rom ans", 
UCIECHA: „Arsen Łupin" oraz rewja.

KALENDARZYK KARNAWAŁOWY
13. L zabaw a Karnawałowa Twa B rat

nia Pom oc Stud. Uniwersytetu Jana Ka
zimierza w salach Hotelu Europejskiego 
pi. M arjacki 4.

13. X. R au t Zrzeszenia Aplikantów Sę
dziowskich Apelacji Lwowskiej w Kasynie 
L it.-art.

13. I. T radycyjna zabawa karnaw ałow a 
P , A. Ki. „Conetantia Daopoliensis" w 
salach repr. II. Domu Techników.

13, L Rhprazentacyjna Zabawa P o d 
chorążych w saiach kasyna oficerskiego 
19 p. p. (Cytadela.)

IŁ  L 1*31. Tradycyjny „Opłatek" Mło
dzieży W szechpolskiej w Sali Czytelni A- 
kademickiaj.

20. I , br. Dancing b a jlcw y  Kola P a ń  
Politechniki Lw. w  salach Kasyna i Kola 
lite racko -art

20. I, Bridge Dancing Koła P a ń  Zw. 
OSrory Kresów Zachodnich w  Hotelu Ge 
orge*a. Początek godz. 20. Muzyka Wójci
ka W stęp 2.50. Akademicki 1.50.

27. 1. 1034. „Bal Inżynierii i P rasy  
Techniektej1* w  salach K asyna i Koła Li- 
leraoko-Artystycznego we Lwowie, przy 
ul. Akademickiej 13.

1, U , lw ó. „Czarna kaw a" Młodzieży 
W szechpolskiej w  Salach II. Domu Tech
ników,

3. XL Bal Reprezentacyjny Stud Poli 
techniki w  salach II. Dumu Techników.

1L lntego Daneing-bal Btygldkarzy w 
U  Dol»u Technlkół

KOMUNIKATY TEa TRÓW MIEJSKICH
T eatr W ielki. Dzisiaj we wtorek’ 9 6. 

m. oczekiwana p rziz  cały ku lturalny  
Lwów z niebywalem  zainteresowaniem  
p raprem iera  osU tntej nowości Jerzzgó 
Tepy „Ivar Kreuger". (Abon. 9) Rolę ty
tułow ą k ra u ji  Wł. Krasnowiecki w  oto
czeniu pp. M atusiakównej, Kipeniównej, 
Brochwicza, Michulowicza, Żurowskiego, 
Jaśkiewicza, Guttnora, Berskiego, Kordow. 
skiego, Stępowskiego, Krzemieńskiego, Le
wickiego, połońsktego, P rzystaw sktegi, 
Dorwskiegp', Szpiganowiozai Kańskiego/,} 
Szczepańskiego i  innych. Muzyka forte
pianowa Czesława Halskiego, przy forte, 
p anie kompozytor. — B’lety do nabycia 
w Kasach Teatrów Miejskich i w Kasie 
B iura Abo Rutowskiego 2, tel. 26-56.

„Fotal 47** (Abon. 8.) Jedna z najśw iet. 
niejśaycłi kom edyj francuskiego reper
tuaru  odegrana zostanie dzisiaj w j środę 
o godz. 7,30 w Teatrze Rozmaitości. W ro 
lach głównych pp. Krzywicka, Kossocka, 
Jakubińska. Leliwa, Śliwiński, Machalekł, 
Ratschka, Lewicki, i inni. Na dzień dzi
siejszy abonamenty B iura „Abo" nie 
ważńe

KOMUNIKATY
Referat adwokata Dra S tanisław a Krze 

tniekiego na tem at nowej ustawy o społ-

Sekcja Narciarska I I,K3 „Czarni" 
urządziła w dniach 31 grudnia i 1 styez 
nia br. zawody naćciatskie

W piorwszym dniu odbył się bieg 
płaski na trasie długości około 8 km. 
Startow ało 12 zawodników, którzy przy
byli na metę w następującej kolejności:
1) Tasseyre (KTN) w czasi6 36 m in 17 sek
2) śm iałow ski (SNPTT) w czasie 36 min. 
45 stk., 3) Westwałewiez (Czarni) w cza
sie 37 min, 41 sek., 4) W itkowski (Cżar.) 
w czasie 37 min. 42 s e k , 5) Markowski 
(Cz.) w czasie 38 m in 46 sek.

Drugiego dnia odbył się slalom na sto 
kach Kiczerki. Różnica wzniesień około 
200 m. Tor slalomowy przedstawiał znacz 
ne trudności dla zawodników, których 
s ta r łowało 25. Najlepszy wynik osiągnął 
Lesław Chlipalski z Sokola Macierzy 
Lwów. poszczególne Vyniki były następu

„Wiadomości Statystyczne" podają, te  
w i9?2 r  w okresie sierpień   listopad

tt ^ p ^ ^ m ^ ^ ^ mBsm^ssssessaBSSBBsm
kach z ogr. odpow. odbędzie się w lokalu 
Rady adwokackiej we Lwowie dnia 11 
bm. o  godz 7.30 wieczorem.

14 etyoznia do Ławocznego. Dnia 14 
stycznia zostaje otw arte schronisko PTT. 
a a  Trośclanle obok S}aw ka, z  cz-rn po łą . 
czono biegi zjazdów®, zapowiadające się 
bardzo interesująco. Dyrekcja Okr, Kolei 
państw , urucnam ia pociąg popularny ze 
Lwowa do Ławocznego, który zatrzym a 
się w stacjach turystycznych, między in 
nymi i w  Sławsku. Pociąg -odjedzie o go
dzinie 6.11. powróci do Lwowa icgo sa 
mego dnia o jodtzinie 21.06. Koszt przjjaz 
du w obie strony wynosi 8.90 zł. Wozy 
tram wajowe we Lwowie w yjadą wcześniej 
z rsm iz i biegnąc linjam i obok Kawiarni 
W iedeńskiej, zabiorą podróżnych na ozas 
do pociągu. Podróżni reflektujący n a  wy
cieczki o trzym ają przewodników. W pou 
ciągu znajdzte się wagon bufetowy i dan
cingowy oras przygotowane będą stoliki 
bridgeowc. Uruchomienie pociągu zależne 
jest od 400 zgłoszonych uczestników, n a . 
leżałoby przeto natychm iast wykupić bi 
lety, któro są  już do nabycia w Orbisie 
i Wagons-Lits-Cook. B iura  te o godzinie 
12 w prnediy.ień odjazdu ogłuszą o ewen
tualnych zmianach.
W ADMINISTRACJI NASZEJ ZŁOŻYLI:

Na czesne dla Młodzieży Akademickiej
Orzechowscy zam iast kwiatów na trum nę 
śp. Dr. Karola Srokowskiego zł. 10., — 
Adam Schmidt zam iast kwiatów na trum  
nę śp. Dr. Karola Srokowskiego zł. 20 
_  N. N. zł. 3. M arja K. z}. 5., Jakób So- 
lak zł. 10., — Żorebecka zł. 2., — J. Ib. zł. 
12. — Wilimowski zł. 5.

Dla biednej m atki: k«, Władysław po 
trzebnicki z Żachowca Wiśeoiowski-rgo 
zł 1.50.

jące:
Klasa Seniorów: 1) Clili,ialski (Sokót)

I. Bieg 1 min, 39 sek., II. Bieg 1 min. 37
sek., 2) Pręgówski (Cz.) I. Bieg 1 min. 53
sek., II. Bieg 1 min. 53 sek., 3) Tesseyre 
(KTN) I. Bieg 1 min. 51 sek,, II. Bieg 1 
min. 57 sek

Klasa Juniorów: 1) Lutwak (Dror) I. 
Bieg 2 min. 10 sek., II. Bieg 1 min. 53
sek., 2) Akser (Cz.) I, Bieg 2 min. i0 sek.,
II. Bieg 2 min. 7 sek., 3) Pawłowski (Cz.) 
I. Biśg 2 min. 15 sek., II. Bieg 2 min. 6 
sekund,

przewidywany bieg zjazdowy nie mógł 
się odbyć z powodu zbyt ciężkich w aiun 
ków. Również nie dośzedł do sku tsu  Kun 
kurs skoków na nowej wielkiej skoczni 
na Kiczerce. Nowówybudowana skocznia 
umożliwia osiągnięcie skoków do 60 m. 
P race nad tą  budowlą dobiegają końca

przywieźliśmy owoców za 2,7 m iliona zło 
tych, a w 1933 r. — za 4.7 miljona zł 
W zrost więc wynosi prawie zł. 2 miljony, 
a n. »z wydatek miesięczny na owoce za. 
graniczna stanowił przeszło m lijon zło. 
tych.

Jest to jak na nasze stosunki przywóz 
tak wysoki i tak nieproporcjonalny do 
naszej biody, że z całą mocą nasuw a się 
pytanie — dlaczego ten nadm iar nie jest 
zahamowany. Podwojona w okresie n a j
cięższym dla ludności i państw a ilość 
sprowadzanych owoców, może być tylko 
korzvstna dla różnych importerów z p. Wi
ślickim na  czele, który wiadomo, że zaw
sze i wszędzie m usi zarobić.

Innych P roduktów  ro lnto tw a zagrani cz 
nego w 1932 r. przywieźliśmy za zł. 17 m il. 
jonów (sierpień — listopad), a w 1933 r. 
za zł. 14 miijonów.

W y d o b y c ie  w ę g la  z m a l a ł o  
o  30 p r o c .

W edług tymczasowych obliczeń wy
nika, że w grudniu wydobycie węgla w y. 
niosło 2.800 tysięcy tonn, czyli ogólne 
roczne wydobycie osiągnęło w 1933 r. 27.300 
tysięcy tonn, a więc było niższe o>d wy 
dóLycia z 1932 r. o 1.5 m iljona tonn, a 
o 11 miijonów tonn mniejsza, niż wydo
bycie węgla w r. 1931 r. W ci ągu więc 
dwóch la t spadek produkcji wynosi p ra . 
wie 30 proc.

L i k w i d u j ą . . .
S p ó łk a  C u k ro w n ic z a  w  P o z n a n iu  

p o s ta n o w iła  n a  o s ta tn ie m  p o sied zen iu  
likwidację 5 c u k ro w n i, m ię d z y  inne- 
m i w  Ja n ik o w ie . N akle, G n ieźn ie  i 
W ita szy each  (pod  Ja ro c in e m ).

■ ■ ■ M M g g g H M M M M i

Czytając oglo:zeaia 
zapamiętajmy ich tre&? !

G O E Ł D J I
Giełda warszawska.

W ararawa 8. 1 193*
3 proe. p s i  hnde*lana 41*25
4 proc. poi. iawcatyeyjaa ’ .
4 proc. p o i inwcat. seryjna 111*
4 proc p o i  kenwersyjna 54 25 
fi proe. po i. kolejowa 
fi proc. poi. dolarowa 54 50 
4 proc. poi. dolarowa 5i*25 
7 pro-, po i. stabilizacyjna 59*25 *
j0  proc. poi. kolejowa “ 101*

W a lu ty  i d ew izy
G dańsk 173*05 P a ry i 34*86*0
Holandja 358’— Praga 26*43
Londyn 29*09 S iw ajcarja 172 43
N. Jork 5*59 5 W iedeń
N. Jork te l e jT .  5*71*0 Berlin 211*80

Giełdy zagraniczne
L e n u y n, 8 1.

żurych 16 83*25 
Prajęa 109*75
Budapeszt 24 50*
Bukareszt 550* *
W iedeń 29*75*
W arszawa 29*06*

Z u r  y  c h, 8 1 
W iedeń 72*85
Praga 15*340
W arszawa 58*05
Budapeszt
Bukareszt 3*05
Buenos A ires

P a r y ż ,  8 1,
Londyn 83 40 P raga  .
N. jork 16*38 Bukareszt
Bruksela 355*00 W iedeń
Rzym 134*12 Berlin 6.07*00
Zurych 494*00* Warszawa
Amsterdam 1076*75

K o rK u rs  na now elę
W celu ożywiania nowelistyki [ ólsklej, 

a zarazem zaopatrzenia pism a swego w 
wartościowy m aterjał beletrystyczny. Wy 
dawnictwo „Tęczy" ogłasza ionkurs na 
nov elę.

Najważniejsze w arunki konkursu: tło 
i tem at dowolny. Nowele nie mogą prze
kraczać 350 wierszy 36 literowych i nade 
słane być muozą *3o 15 lutego 1934 roku 
włącznie. Każda praca w inna byc zaopa 
trzona godjem; prócz tego, w kopercie, w 
której umieszczony zostaje rękopis, należy 
podać imię i nazwisko, oraz dokładny 
adres. Można nadesłać kilka utworów, 
Jednak pod różnymi godłami. Skled sądu 
konkursowego podany zostanie osobnemi 
kom unikatam i prasowemi, same zaś wy
niki konkursu w nr. 3 „Tęczy" ■dnia 1 
marca 1934 mku.

Pierw sza nagroda wynosi 400 zt, druga 
200 zł, trzecie 100 zł, czwarta 75 z/, p ią ta  
50 zl.

Autorzy nagrodzonych nowel o trzym ają, 
prócz tego — po wydrukowaniu ich li
tworów — ryczałtowe honorarjum  w wy 
sokości 50 zł. same zaś nagrody, natych
m iast po ogłoszeniu wyniku konkursu.

Przesyłki z nowelami ki-arować należy 
listam i polecanemi w k opertach z napisem 
„Konkurs na nowelę" pod adresem redak 
cji „Tęczy" — Poznań, Aleje Marcinkow
skiego 22,

S K Ł A D A JC IE  O FIAR Y
HA HAJ81EDH1EJSHCH

m+mUmmmmmm+mrnmmmmmmamntmM i «■ imtś

P rzy m u s o w a
k u r a c ja  r y c y n u s o w a

W Tuluzie zaszedł temi dniami w y
padek, świadczący o niesłychanem roz
wydrzeniu tamtejszej młodzieży.

Pięciu uczniów klas wyższych, nie
zadowolonych ze swego profesora, któ
ry rzekomo niesprawiedliwie dał im złe 
noty, — napadło go w godzinach popo
łudniowych w kancelarji szkolnej.

Podczas gdy czterech obezwładniło 
napadniętego, piąty wlał mu przemocą 
do ust pełna litrową flaszkę... oleiku ry
cynowego. Skutkiem tej niemiłej przy
musowej kuracji profesor rozchorował 
się poważnie, (r.)(Dalszy ciąg obok)

j Kt° ma do wynajęcia mieszkanie wzg), pokój umeblowany (kawalerski) do wynajęcia, 19& 1LM
■ ■ l i  j f  I I  VI może łatwo i bez kosztów to uczynić, gdyż , Kur’e r“ umieszcza tego rodzaju ogłoszenia 9 5  | |  p l  g p l  M L 
| m  w %  J  d° 10 słów 2 razy (każde dalsze słowo 10 groszy) mi w  — —— ■wwwn— — ■§ U  f | | | |  |

S P R A W Y  G O S P O D A R C Z E

M iljon zło ty c h  m iesięcznie na ow oce
z a g r a n i c z n e

N. Jork 5*10*50
Pariri 8o*18*
Berlin 13*72*0
A m sierdam  8*11*— 
Brukaela 23*46*50
Rivm 62*06 —

P ary i 20* ź i. 60
Londyn 16*83*0
N. iork 3 29*75
Bruksela 71*85*0*
Riym 27*13*0
Amsterdam 207 60*0 
Berlin 122.80*0
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N k W Y  J O R K  S I Ę  B A W I
New York, w  grudniu

Teatry, teatrzyki, kabarety, music- 
fialle, Kinoteatry nowojorskie znowu we
szły w  okres prosperity po długiej pau
zie, wypełnionej kryzysem, pustkami w 
kasach • biletowych, pustką na widowni 
i rozpaczliwą gonitwą reżyserów i dy
rektorów za jaKąś nowąlją, sensacją, 
szlagierem, k tó żb y  ściągnęły opornego 
widza czy słuchacza do przybytków tej 
ozy inno,i Muzy. Dwa, trzy miesiące te
mu w świecie teatralno - rozrywkowym 
panował jeszcze smutek, rozpacz i 
zgrzytanie zębów. I — dziwnym a nie- 
wytłomaczonym zbiegiem okoliozonsci 
— działo się to wówczas, gdy właśnie 
powiał po całym kraju zefirek' optymi
zmu.

Kto wytfómaczy teraz, czomu dzi
siaj właśnie, gdy miejsce optymizmu 
zajął sceptycyzm, gdy kursy na giełdzie 
zaczęły znów spadać,'gdy w przem yje 
i handlu zapanowały tendencje depre
syjne a ceny surowców i produktów 
gotowy on załoźyiy veto przeciw zaka
zom prezydenta Roosevelt‘a — czemu 
dzisiaj właśnie prosperity odwrócona 
plecami od businessu wtargnęła do 
przybytków Muzy?

Dziwne to, ale fakt pozostaje faktem. 
Aczkolwiek w obecnym sezonie teatral
nym nie widać na scenach nowojorskich 
bardziej wartościowych dzieł, to jednak 
popyt na bilety, zwłaszcza na przedsta
wienia' składające z t. zw. Musica’ 
Shows, jest tak wielki, iż pokątni sprze
daw cy: biletów robią doskonałe intere
sy, mimo, że grozi im stale wielkie rv.r 
zyko odpowiedzialności sadowej. Do 
prosperity; teatralnej’ przyczyniła ai'ę 
jeanak — trzeba to przyznać — po
wszechna obniżka cen. W Nowym Jo1-- 
ku otwarto np. -w gmachu dawnej ujeż
dżalni operę ludową, gdzie najdroższe 
miejsce kosztuje jednego doiara. Olbrzy
mia sala jest co wieczór wysprzedańa 
do ostatniego miejsca. Pełno jest rów
nież 1 w mniejszych teatrach 1 teatrzy
kach na Broadway u, gdzie ceny biletów 
uległy sporej zniżce.

Poprawa nąstąpiła również w świę
cie filmowym. Sale kinoteatrów nie 
świecą już łysiną pustych izędów Ale 
tutaj przypisują znawcy stosunków suk
cesy. obecne sile przyciągającej nowych 
ulubieńców pu|iljozności amerykańskiej, 
Na firmamencie gwiazd fitifowycli za
błysła Mae West, która zdobyła sosre 
wnet szalone powodzenie swoją notusza-

(Korespondecja własna „Kurjera'*)

lan :ją w  grze, łobuzerią, tworząc typ 
w rodzaju amerykańskiej Mistinguette 
filmowej. Dzięki niej zdobył olbrzymi 
sukces film p. t. „J ar. no AngeP. któ^y 
aLiega wszystkie ekrany wielkich 
miast Zachodu i Wschodu II. S. A.

- Fala powodzenia dotarła nawet do 
wrót music-halTćw i kabaretów, które 
również obniryły swoje ceny. dostoso
wując się do wyn.dgań publiczności. 
Dolarowi zaczęto się przyglądać zanim 
go się z rąk wydaje, I to jest nowa ce

cha w psychice amerykańskiej. Skutek 
kryzysu.

Ożywienie we wszystkich tych dzie
dzinach sztuki przez duże i małe S przy
czyniło się w  pewnym stopniu do polep
szenia sytuacji w  światku aktorów, s ta 
tystów, muzyków, odczuwa {ących do
tkliwie skutki bezrobocia we własnym 
fachu. Zima nie będzie dla nich już tak 
sroga i ciężka. Ew.

Jak „pracują' bandyci chicagowscy
Ciekawą statystykę opublikowała 

z nowym rokiem policja chicagowska, — 
mianowicie zestawienie kradzieży i ra
bunków popełnionych w tem mieście w 
ciągu 1933 roku.

Sycylijki wąż morski upolowany
(r.) Jeszcze jeden potwór przedpo

topowy, — tym razem zupełnie auten
tyczny, bo upolowany przez odważnycn 
myśliwych.

Potwór ten pojawił się w okolicy 
wioski Pantono na Sycylji. Ujrzał go 
pewien wieśniak, który narobił gwałtu 
w całej wsi. Kiedy pokazało się, że po
twór r.ie jest tylko -wytworem wyobra
źni wystraszonego wieśniaka, — zorga
nizowano formalną wypiawę łowiecką;

Siedmiu odważnycli strzelców uzbro
jonych w karabiny i strzelby, wyru
szyło na polowanie Na nogi włożyli 
wysokie buty gumowre, okolica bowiem, 
w której potwora widziano, była niesły
chanie bagnista, porośnięta wysoką 
trawa

Zabrano też sobą specjalny ro
dzaj bębna, którego dźwięk — w^edie 
w-ierzen ludowych — ma wywabiać po
twory z ich kryjówek.

Poszukiwania tiw aly pi zeszło 4 go
dziny, — bez skutku. Kiedy już cala 
ekspedycja postanowiła wracać do do
mu, — nagie jeden z jej członków. Któ
ry oddalił się nieco od reszty, — wrydal 
głośny okrzyk. Oto w odległości jakichś 
la jpe trów  wynurzy? się z trawy leg«n-

H U M O R
SZKOCI MIEDZY SOBĄ.

Dwaj Szkoci spotykają sic-
— II(Mo, Peters, nie widzieliśmy 

się osiem lat! Masinty wejść do baru 
i wypić po szklaneczce ża hasze zdro- 
wie!

-■ Słuchaj no, — odpowiada Pe
ters* — ale ustątpiju razem ią płaci
łem za viwo.

darny ootwór, podnosząc łeb I szyję, a 
ogonem bijąc wściekle po trawie.

Dwaj wieśniacy, nie tracąc głowy, 
strzelili do potwora, który szybko znik
nął w gęstej trawie.

Udało się go upolować dopiero w o- 
statnich dniach, w chwili, gdy odpoczy
wał po jedzeniu.. Wiadomość o zastrze
leniu potwora wywołała niesłychaną 
sensację w całej okolicy: formalne ka
rawany . ciągnęły ze wszystkich stron 
wyspy, by obejrzeć to dziwo.

Faktycznie jest to dziwo, zupełn.e 
dotąd nie znane, potwornej wielkości 
płaz, pokryty twardym pancerzem z łu
ski. Do jakiej rodziny zwierząt należy 
i skąd się wo-iął na Sycylji, — dotych
czas nie ustalono.

Co ciekawe, — już przed pół wiekiem 
krążyły na Sycylji, liczne legendy i bajki 
na temat potworów zwanych „cołovi“, 
których opis zgadzał się mniejwięcej z 
wyglądem owego, upolowanego obecnie 
potwora.

Pokazuje się, żp wartość zrabowa
nych kosztowności, papierów wartościo
wych i pieniędzy docnodzi do imponu
jącej cyfry dziesięciu miljouów dolarów!

Najsensacyjniejszym był napad ra
bunkowy na pewien bank, przyczem 
bandyci unieśli łup w kwo'-’-! 400 tysięcy 
dolarów. Wpadli oni do biur banku, gdzie 
rzucili kilka tubek szklanych z jakimś 
łzawiącym gazem. Urzędnicy uciekli w 
popłochu, przekonani, że są to gazy tru
jące. Bandyci zaś, nałożywszy specjalne 
maski gazowe, ograoiii doszczętnie cały 
skarbiec.

Oryginalne włamanie popełniła im a 
banda, stojąca pod dowództwem nieja
kiego J. Greena. Włamywacze ukryli 
się wieczorem na dachu sześciopiętro
wego budynku, maszczącego duże ma
gazyny i biura handlowe.

Kiedy dom cały opustoszał, włamy
wacze przez otwór wywiercony w po
dłodze strychu dostali się najpierw na 
szóste piętro, gdzie obrabowali maga
zyn zegarków.

Następnie kolejne schodzili o jedno 
piętro niżej, wywiercając za każdym 
razom odpowiedni otwór w podłoazs. 
W ten sposób obrabowali magazyny ze 
srebrem, z garderobą i artykułami spo- 
żywczemi, — poczem wyekwipowani j  
najedzeni wwoził na ulicę.

Co prawda, w  parę tygodni później 
poiloja wyłapała całą bandę. ■

Najstarsza latarnia m orska
L atarnia m orska na przylądku Henry 

pr?y wejściu do źatoki Cfaesapeake jest 
najstarszym  budynkiem  sygnałowym tego 
rodzaj-u w Stanach Zjsdnoczonych. L atar. 
pię tę  zbudowano w końcu XVIII wiek j , 

i, wówczas posługiwano się jeszcze tran?m  
jako środoism oświetlającym. Od tego cza
su pięciokrotnie znyeniam  śroaKi oświe- 
llające. .

W  roku 1881 wybudowano obok starej 
latarni wieżę wysokości.50 metrów do kló 
raj przeniesiono całą aparaturę  św ietlną

staFsi latarni. W tym czasie .wprowadzono 
w użycia nafię, a siła świetlna nowej la
tarni wynosiła 6000 świec; co pozwalało 
dostrzec światło jej już; z odległości 30 
kilometrów. \V 1910 roku wprowadzono 
oświetlenie przy pomncy gazu skalnego o 
sile 22.000 świec; obsenie zas prąd ehktryez 
ny który wytwarza' światło o sile oO.OOO 
świ?c.

DAJ GROSZ NA L. O. P. P.
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SYGNET SIR RYSZARDA
Tłumaczyła z angielskiego Felicją Z ieliń ska
■ — Chce pani powiedzieć, że jedno i drugie jest 

Rche'.-*
— Chcę powiedzieć, ze pan z obydwóch tych rze . 

czy jest dumnym. Przystraja się pan w to, chełpi się 
pan z ‘tego przed światem, fanfaronuje, aby sąsiedzi pa
trzyli na papa z-ukosa, aby unikano pana w jego sferze, 
aby ludzje mów ili o panu źle w ogólności, a w  szcze
gólności pański małt światek — to dostarcza panu prze
wrotnej radośd. Sir Ryszardzie,1 uważam więc, że pan 
jest ieszcze bąrdzo młody!

— Młody? —- powtórzył otwierając swoje, ciemne 
oczy \> zdumieniu. — Zaiste pani! Młody, powiadasz-

— I wobec łćgo niemądry, panie, — rzekła patrząc 
na niego spokojnie. — A jednak pante — hm

— Więc? -i ■
— Ponimo tej młodzieńczej brawury odczuwam 

zap.óuiedź lepszych, czasów o ile pan kiedyś wyrośnie 
z tęgo wszystkiego.

Gawędząc w ten sposób, spoglądali na siebie z co
raz większeir zainteresowaniem, aż mała Shuri skoń
czyła jeść i widząc, że zupełnie o niej zapomniano roz
glądała się wokoło i szukała jakiejś zabawki. Spost-ze- 
gła w końcu pierścień Sir Ryszarda, dziwny, starożyt 
ny sygnet, który nosił na 'lew ei ręce. Shuri zaczęła 
więc delikatnie pieścić dłoń Sir Ryszarda, ale gdy on 
w dalszym ciągu nie zwracał na nia uwagi, nieśmiało 
nokręcifa pierścieniem, a gdy i to nie DOimgło, ściąg
nęła sygnet z jego palca i w niemym zachwycie pa 
trzyła na błyszczące, cacko; czyściła je fartuszkiem 
próbowała na swoim palcu aż rapttm pierścień wysu
nął jej się z ręki. upadł na ziemię i potoczył się za 
altanę.

Wtedy dopiero Sir Ryszard .usłyszał krzyk dziecka.
—  n  bracie 1

— Co? Odpowiedział zdziwiony i rozglądnął się 
wokoio za dziewczynką.

— Ach, bracie, tutaj jestem, chodź prędko. Dużv 
człowiek idzie, chce ukraść twój pierścień! Chodź 
prędko!

W stał więc Sii Ryszard i w j szedł z altany, aby 
się spotkać twarzą w twarz z kapitanem Despard, wspa
niałym od stóp do głowy mężczyzną. Trzymał sygnet 
na dłoni i badał go z zainteresowaniem. Chwilę mie
rzyli się wzrokiem poczem kapitan podał Sir Ryszar
dowi pierścień z głębokim ukłonem.

— Ach, Sir Ryszardzie — fzćkł swoim marzącym, 
sennym głosem — to pańska własność o ile się nie 
mylę. Dziwny klejnot. ~  Sir Ryszard wziął pierścień 
wsunął go na palec i odkłonit si'ę‘sztywnie.

— Dziękuję nanu, sy g n e t.przedstawia, małą war 
tość, ale przykro .byłoby mi go zgubić. — To powie
dziawszy .chciał wrócić d j altanik lecz miękki głos ka
pitana zatrzymał go.na miejscu. •

— Sprzeciwiam się teiiiq,f abv tyjko pan korzystał 
i  tego uroczego zakątka i cieszył gię posiłkiem al fre- 
sco, kwieciem,, świergotem ptaków, napawał widokiem 
jej urody!.., Lady Helena — u pani, jej pokorny sług? 
ośmiela się panią przywitać! — Ukłonił się swobodnie 
pięknej pani. która siedziała w altanie na pół ukryta. 
Sir Ryszard popatrzył z podełba, kapitan uśmiechnął 
się, Helena zaśmiała, a mała Shuri, wpatrując się w tego 
obcego, wspaniałego gentlemana ukryła się znowu pod 
płaszczem Sir Ryszarda i czując się tam bezpieczną 
wołała piskliwie:

— Shuri nie lubi cię! Idź sobie! O bracie, każ mu iść!
— Pst, dziecko! — rzeki Sir Ryszard.
Kapitan jedynie ppęhuósł wąskie brwi i uśmiechnął 

się; a Helena wyszła z altany spokojna i pewna siebie
— Ciekawa jestem, jak pan nas tutaj znalazł? — 

zapytała.
— Dzięki wierzchowce. Ona tak sak i jej pani jest 

jedna w tej dziehiiey. Przyszedłem więc, jiko pokorny 
pani sługa, aby odprowadzić ją do domu, lub gdzie pani 
rozkaże i kiedy pani zechce. — Tó powiedziawszy w y

ciągnął dłoń gestem na pół błagalnym, na pół rozkazu* 
jącyin, ale zanim Helena zdołała odpowiedzieć z pod 
płąszcza Sir Ryszarda wysunęła się mała, opalona 
rączka, która chwyciła amazonkę pięknej Heleny.

—  Niel — zaw ołała  Shuri stanow czo, —  nie idź 
z tym  człow iekiem , zostań  z nami, moja siostro, ja 
lubię cię, tak Samo, jak...

—- Słj.uri!;-r- odezwał się nagle czyjś głos. Zobaczyd 
starą kobietę. Wysoka była, okazała i niezwykle dum
na. Na widok jej dziecko wydało radosny okrzyk i za 
chwilę było już w objęciach chudych ramion starej nie
wiasty; mówiły jakiś czas dziwnym językiem, a po
tem ściskając rączkę Shuri staruszka z tą samą wynio
sła dumą stanęła przed Sir Ryszardem który patrząc 
w jej jasne oczy spostrzegł, że pomimo jej wyprosto
wanych piecńw znacznie, jest starszą . aniżeli sadził.

— Za moją drogą gołąbkę — rzekła podnosząc rę
kę uroczystym g e s te m .— Truffeni Camlo ściąga na 
ciebie błogosławieństwo, Gyffordzie of W eare! Cygan
ka życzy ci najlepiej, panie, który zlitowałeś się nad 
moją Shuri... Ale stara Truffeni, która widzi dobrze 
przestrzega cię. Słuchaj i zapamiętaj sobie! Jeden! — 
wskazała kościstym palcem na kapitana Desparf'?. — 
Dwa! — pokazała n i Lady Helenę. — Trzy! — dotknę
ła Sir Ryszarda. — I trzy stanie się pewnego dnia dwoj
giem — ale przedtem... czuję śmierć czającą się wr krze
wach — widzę Krew’ na trawie — trupa mężczyzny — 
i . drugiego, człowieka, który ucieka, aby się ukryć 
wśród biednych ludzi... Patrz — tam! — wskazała na
gle wrysoko ponad głową kapitana, gdzie na tle niebie
skiego nieba ciągnęła mała. czarna chmurka. -  Śmierć 
— szepnęła i zakrywając oczy stała przez chwilę, jakby 
zamodlona. — Widzę kajdany — więzienną ^e lę .— Ale 
prawdziwa miłość znajdzie wyjście! Widzę dwo.ie 
wśród zieleni — dobrani, jak dwa ptaszki — widzę 
dwoje w wielkim domu, wśród dziecinnego gwaru! 
Spójrz tam Ovfford?ie of Weare wysoko, wysoko — 
ponad nami! To Złota Ręka. Ręka Chwały!

(Dalszy ciąg- nastąpi)
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(■■przeciw H otelu K rakowskiego) noleea 
ł» — po cenach możliwie najniższych: Owoce

eukry — delikates —  m arynaty i przetw ory owocowo, jarzynowo oraz rybne. Specjały 
w iejskie, kolonjalne 3 inne artykuły piarwszej potrzeLy domowej. 2566

Są do odstąpienia patenty,
względnie licencja z następujących patentów  polskich { m y  C arbide and Carbon Chem i

cals C o rpo ra tion :
Nr. 4269 n a : „Sposób wydzielania poszczególnych składników z mie

szaniny gazowej”
Nr. 6914 na: „Sposób rozkładania węglowodorów zaprm ocą ciepła”.

B WladomoU loh oferty: Blnro J f t T  Warszawa nl. Bracka 17 dla „Prawo” m

K upno i s p r z e d a f
kam ien ic , will, p arce l, m ają tków  ziem skich. 

N ajw iększy w ybór rea lnośc i. K. 142

M f  JflWMWS” !
K raków, n lica  Szew aka L 12. Tel. 178-91

MSRTczirr m u 
Ł ó ż e k  

■IETAL.O* 
WYCH I

W ó z k ó w  |
DZIEOIK> 

NYCH IW 9 Ł K 0 W Y S K I .
LVOV, KOPERNIKA 5 Talefen 95-97 
Uhl H ii A — Win itlithn H ł? ił.— «os J

JA K  OGŁASZAĆ —
TO W  „KURJERZE11!

Bracia A L B E R T A !
K rak ó w , K ra k o w sk a  43. te l. 132-13 

L w ów , n l, K la p a ro w sk a  15. te l, 10-27
w ykonują i posiadają na składnie

M E B L E  B I Ę T E
tj. krzesła, fotele dla biur, kanapki, wie
szadła stojące, fotele bujając? itp. we 
wszystkich kolorach i fasonach dla p  T  
Urzędów, Zakładów, szpitali 1 do urzą 
dzenia pryw atnych mieszkań. P rzy jm ują 
stare do odnowienia 1 wyplecenła trzciną 
— oraz napraw a 1 politurow anie stołów, 
biurek, szaf, jadalń  itp., ceny um iarko
wane. Dla u łatw ienia Bracia stosują w łas
ną dostawę. Krzesła i stoły do wypożycza.

ni a  nos składzie.
Cały docnód obracany jest na  całe u trzy
m ania P rz y tu l i s k a  b ezd o m n y ch  1 n a  Z a . 

k ł a d  W ych o w aw czy  C hłopców .

R. Drznła poleca kołdry, materace, 
przerabia kołdry po 5 zł., materace po 
7 zL Chorąiczyzn a  5 obok kina „Apollo"

1244

Udzielamy kredytu na najdogodniejszych warunkach

Elegancki ubiór
decyduje o powodzenia w i j c i n » .

W y k w in tn ie  w y k o n a n e
do m iary:

S M O K I N G I  
F R A K I
P Ł A S Z C Z E  
U B R A N I A

oi zł. 1 1 0 " “

od zł. 1 4 0 "“

J A G L A N Y
U B R A N I A

męskie i damskie
w w y k v rin tn e„  „ y k o 
n an iu  s  p ierw szo rzęd 
nych  m aterja iów

od zł. 00 mmm
gotowe 3 9 -

O l b r z y m i  w y b ó r
m aterjałów  bielskich

te czijsfaip
I - W « W ,  p l .  M a r i a c k i  1 0 .  n s  l e i .  5 3 ,

Keady wyra* 10 gresay. — O głoazeela
eiehaedlow e do 10 wyrazów 5U j r  dla 
-pasiak, pracy do 15 wyrazów 50 gr. >>0 g £ a & Z £ m a  ( f o o t w ie *

Jedno ogłoszenie nie może przekrac^eó. 
50 słów. O gfeszenia reklam ew e wśród 
Jrobaych kosztują za 1 mm. 1 łam. 30 gr.

Ramy stylowe
do obrazów, najnowsze wzoiy 
(■graniczne, kornisze do okian 
wykonuie apecjalia<a F  K otarba 
Lwów Klem. Tańakiej J. 2521

Pian;no-
te rtep ian , m echanika angielska 
kupię. Gotówka. Skleiziarani, 
Lwów K o p ern ik a  26. 10099

Dobry pomysł
wymaga pieniędzy ceiem 
zrealizowania go: przodsię
biorstwo starego znhdołęż- 
nialego właściciela potrzebu 
|e m md ego sprężystego kie
rownika — sp ó ln ik a   dzier
tawcy. I pieniądze i młodych 
& przedsiębiorczych spólni- 

ków znajdziesa najłatw iej 
rapomocą drobnego ogłosze
n ia  ido 10 słów 5u groszy) w 
niniejszej rubryce. 23750

czarne de sprzedania Asnyka 1 
Lwów, zakład dentyatyczny. t  ar- 
te r . 10132

Biiiro
B u ch alte ry jn o  - rewl iy*na S ta 
nisława Gi ł.zeck ieg o  Lwów — 
Jagiellońska 15 m. 5. Te'efor. 
86-90. Z ak łada  3 prowadzi księ
gi handlowe, sporządza bilanse 
Sraz ndziela porad buehaUeryi- 
Bo-pedatkowych. 25801

Fotel
dla eberego na kółkach wygod
ny, którymhy można aię pom 
azać po pokoju okazyjnie kupię. 
L isty Kurjer, Lwów, Zimorowi- 
azs 10 „Fotel1"- 10168

Nie kupisz
higdzie używanych mebli, 
ub rań  obuwia i sprzętu spor
towego, fortepianu, aparatu 
ra-djowego, domu, paresli itp, 
tak  kDrzystnie jak zapomo 
cą drobnych ogłoszeń w ni 
njwjszej rubryce — 10 słów 
50 gnsży.

Aparat kinowy
dźwiękowy, taśmowy w bsrdzo 
dobrym stanie knnim r, ewentu- 
■ 'nie wydz-errawimy i . l ę  na ki
na właścicielowi aDaratu Ofer- 

Twa gimnastyczno „Sokół*. 
Ćzortków- 10144

Pianino

Żarówki
■raz wszalkie m aterjały elektro 
instalacyjne najtaniej we lirm ie 
E. Hauaman, Lwów, Pasaż 
Hausmana. 10001

Dryling
B ittn tra  bezkurkowy 12x12 50o 
znalcemicie bijący sprzedam. — 
O glądać za poro zumieniem tel. 
44-03 Sapiehy ;|[ m. 3i 10141

Lalki
rozm aite sabaw ki sprzedaje, na 
prawia firma „Tempo"", Lwów, 
Piłsudskiego 19. 10159

Radjoaparat
najnowszy, sieciowy, kompletny 
okazyjnie sorzedam. Lahrfeld, 
Cisków Rakowicka 1 la m. 4.

101)1

I t M i e M f k a k W l

2 pokoje
•rzedpokój łazienka, do wynaję

cia Lwów Kwiatkówka 19.
1008?

4 pokojowe
mieszkanie pełnekom fortow e po
czątek L istopada Lwów de wy
najęcia. W iadomość 25-77.

10092

Poprawki
aiemieekiego, francuskiego, każ
dy zakres, korespondencja Lwów 
Łyczakowska 100, p arte r front.

  K/O'*

Regularnie płaci
mi nareszcie czynsz lokator, 
k tó ieg ł znalazłem przi?z dro
bne ogłoszenia w Kurjerze 
(10 slow bezpłatnie) w tej 
rubryce.

Koce
wełniane, maizyna do pisania 
Mignon, jada ma, bibljotaka dę
bowa, tiisbe  stojące, obrazy 
Lwów, Kraszewskiego 17 m. 7 
godz. 3—4. 10060

Nie wyrzucajcie
sw ofch pieniędzy, kupując 
tandetę sklepow-ą lecz wprost 
w źróola, F irm a SANDKliR, 
wytwórnia mebli i lapicernia, 
L-sona Sapiehy ,34, poleca swe 
wyroby suszona na  własnej 
suszarni i pierwszorzędnego 
gatunku. Sypialnia, Jadalnie, 
balony, Pokoje męskie, urzą 
dzenia kuchenne. Otomany, 
Bufalki. Krzesła, Tapczany 
i wszelkie inne wedle najnow 
szych wzorów po cenach bar 
dzo niskich dogodnych sp ła
tach.. Uwagal Każdy kupu
jący korzysta po roku z bez
płatnego odnowienia mebli. 
Uwaga na firmę SANDKER 
Lwów, L. Sapiehy 34. 24?

3 pokojowe,
frontowe m ieikkanie r tjfclkenem, 
ly jtem  k u r jt  irzowy, U piętro  do 
wynajęcia, Król. Jadw ig. Listow
nie do Kiirjers Lwów, Z iiroro- 
wicza 10 pod „Komfort* 10095

Mieszkanie
3 pokoje i kuchnia z pełnym 
komfortem III p iętro  zaraz do 
wynajęcia: O glądać można w dnie 
powszednie w godz. 3-4 popoł 
za zgłoszeniem u dozorczyni. 
Lwów, ul. św. Jacka  32. 10115

Mężusiu
kupimy sobie m w e meble a 
te co mamy, oraz niepotrzeb
ne sprzęty ze strychu sprze
damy po d ib re j cenie zapo 
mocą ogłoszenia w Kurierze 
(10 słów 50 gr.) w tej ru b ry 
ce.

OGŁOSZENIA 
W  -,KURJERZE«

S A  SK U T E C Z N E  I  T A N IE  1

4 pokoje
'g ródek , kom fort, blisko tram 
waju do w ynajęcia zaraz Lwów, 
Snopkowika 53 oprowadzi do 
zorca. 1015?

Poszukiwany
pokój nieumeblowany, niekrępu- 
jący, niedrogi — blisko Rynku 
Podgórskiego. „Bata"" Kraków.

101*2

3-poko;owe
mieszkanie kom fortowe do wy
najęcia oaobom na rządowem 
stanowisku. Zgłoszenia Lwów 
Supińskiego 3, gospodyni. 10148

3-poko;owc
mieszkanie komfort, parter, ogród 
zaraz do w ynajęcia Lwów, W łas
ne Strzecha 14. 10117

Pokój
i kuchnia jasna iłon tezne dnże 
w parterze gaz elektryka oglą
dać godz. TD— 1» 4—6 Lwów, 
Gundulićza 8. 10126

3 pokojowe
mieszkanie nełny komfort II pię- 
t o  dla udzi na stanowisku — 
Lwów M odrzejewskiej 16 — 
mieszk. 7. O glądać między 16— 
18 godz. 10127

5 i 3 pokoje
z przy należnościami z rra i u 
wynajęcia. Lwów ul. Zafji 
Chrzanowskiej 14, 10072

__ ' , 
Francuzka

rodowita, ruty-iew hai u czy p .ęd  
ko 1 tanio — najchętniej nrzy 
g( towuje do szkoły. Zgłoszeni* 
< u rjtr , Lwów, Zim orotgitza IG 
-Dyplom'* 101-tii

Kursy
"rykotażn na dra tacb  1 szydeł

kiem rozpoczyna b. instruktorka 
i ró;kąt w Kole. Wp-ay 4 —7 
Lwów, Konopnickiej 6|III. 10068

Lekcyj
angielskiego, muzyki, la&cą 
pragną pobierać. Odpowied
niego nauczyciela wybiorą 
najlepiej zapomucą ogłoszeń 
drobnych w „Kurjerze"1 — 10 
słów 50 groszy. __

P O P I E R A J M Y
D P C B N Y  P R Z E M Y S Ł

K r a w c y

Poszukuje
ęm. wyższy urzędnik państwowy 
od Marca b .r. 2 pokoje z kuch
nię pełnokomfortowe słeaeczoe. 
Zgłoszenia Kurjer, Lwów poi' 
Radca-Inżyaier*. 10143

Lokal

ZAKŁAD 
Krawiecki Szczep*ncwlcza
Pijarów 11. wykonuje wszel 
kle zamówienia w zakreśl 
krawiectwa wchodzące. Ceny 
niskie 5203

l C U K IE R N IA
Mieczysława B achtrana Sło
wackiego 8. poleca znane ze 
“wej dobroci wszelkie wyroby 
!-iik’ernicze pierwszorzędnej 
aknśri. (S.31-Ś

R O ż n i

ZAKŁAD 
Krawieck* RÓ-mauiszyna Ko 
pem ika 22, wykonuje wszel 
kie roboty męsKie nodtug naj 
nowBzvch taaonow. 5?n?

ZNANA
? t.-ininści i a i P o d n i n i a  Gró
deckiego T iekarska 1 c. pole
ca Się P  T. P u b l ic z n o śc i .

5035
SPECJALISTA

krawiec wojskowy i cywilny
—  wyk-jnanie pierwszorzędna
— ceny niskie. Lwów. Łycza 
kowska 93. tel. 34-13. Ankle. 
w icz. 5160

W  LO N D Y N IE
wyszkolony krawiec St. Kę
dzierski Lwów, Chorążczy^. 
ny 11. wykonuje wszslką gar 
derobę męską. 5347

sklepowy e dwóch ubikacjach 
do wynajęcia od 1 lutego. Lwów 
Chorążezyzna 10 — dozor*nni 
w skare. 10165

Duży lokal
frontowy do wynajęc*a zaraz, 
/g łoszen ia  A U ter, Kraków, Stra- 
dom 15. 10151

W

C u k ie r n ie

KATOLICKA
Piekarnia Mechaniczna Je- 
t*“go Kozeka Kr. Leszczyń
skiego 39, poleca pieczywo
-■mącgne ł ta n ie R?~3

WRZOS
8alon k w ia tó w  A k a d e m ic k a  
21 r o s ‘a fia Ptąle w ie lk i  w y 
bó r  4 w i« tv rh  k w ia tów  5285

CUKIERNIA 
Włodzimierza Urbanika Syk
stuska 35 tel. 37-45 poleca 
znakomite herbatniki, ciasta 
torty 520'-

CIASTKA
wyśmienite poleca cukbro ie  
Czanerlego, ul. Zyblikiewirza 
29. firm a solidna, 5105

MAGAZYN
• pracownia broni SŁ Kop- 
'ryńsklego- I.wów, pl. Ber- 
oar1vń9ki 1. 3. (w zabudowa
niach O. O; Bernardynówl teł. 
! 9 34 .5283

BAR
Centralny Lwów, pl. M arjac- 
ki 9 polica znakomite menu 
z 3 dań po zł. 1.30 535’

P IE R W SZ O R Z Ę D N A
p ra ln ia  A rn erv k ań sł:a  T.wóW 
F nb iesk iegó  15. K w atw iu ro - 
wa teł f. 7t-49k 5040
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walizy torby, teczki skórzane 
własnego wyrobu poleca n a j
taniej ErzemleAskl, Kopeml 
ka 10. 5289

MLECZARNIA 
jja n k a "  ul. Zybliklewlcza 1. 
4. wydaje obiady śniadania 1 
kolacje. cPT,v nłskle 5036

MLECZARNIA 
restauracja  Stanisław a Czar 

necklego Podwale 9. Zał. 1897 
Ceny zniżone. Abonament 10 
p roc, opustu____________ 505?

OWOCE
słodycze, największy wybór 
— najtaniej Owocarnia Chrze
ścijańska Olecha, Chorąż- 
czyzn- 7. tel. 107.43. (Obok 
kina Apollo). 5051

OBIAD f
domowe 3 dania z ł 1,20. Abo 
nam eot taniej. ..Małopolan 
fca“ Sokoła 3. 5085

CZAPKI
ftyujskowe, studenckie, sporto 
We. akademickie, najlepsze 
tylko w wytworni Jana W itt. 
mana. Trybunalska 1. 5337

INSTRUMENTA
muzyczne pod gw arancją 
i napraw y tylko w wytwórni 

i  Franciszek Niewczyk Lwów, 
Gródecka 2B. 5363

STUDENCI
szkół średnich mbę&ą czap. 
k i przepisowe z odznaka zł- 
4 — tarcz© z num eram i szkół 
1.50 u Antoniego Kafki Lwów 
H alicka 4. 3652

MLECZARNIA
„Zenusia" W ał swa l la . sm a
czne obiady zł 1.10 i 90 gr. 
Lwów Akademikom zniżki.

5365

Uprawniony dentysta
BOHOSIEW1CZ JOZEF przeniósł 
ordynazją dentystyazną aa P lac 
Marjacki 10 I. p. tal. 59-55 ad 
10 - 1  i od 4—7. 5367

HUNGAR i  A
pvBo

Lwów ul. Sapiehy 31 pole 
ca smaczne obiady z 4 dań 
po zł. 1.30______________ 5368

BIELIZNA
dam ska, batystowa, jedwab
na, w łhilajia , reformy, poń
czochy, szale, rękawiczki, Jó
zef Nowak, pl M arjacki 6.

5371
RESTAURACJA

| pokój śniadankowy, handel 
d e lik a t- Karola Tracikiewiozą 
Lwów, Z yD likiew icza 52 pole
ca się poparciu P . T. P u 
b licznośc i.  53’0

BIELIZNA
męska., swetery, kam izelki, 
pończochy, rękawiczki, k ra 
waty. Józef Nowakj Lwóv. 
pl. Marjacki 6. 5371

i i u v M .

Ładny
-^okój umeblowany, słoneczny 
balkon solidnym odnajm ą Lwów, 
Piłsudskiego 3 I p. nu 7. 1C098

Pokój
Umeblowany osobne w ejfeie ła 
zienka Jo  w ynajęcia Lwó- L i
stopada 1, drtw i 9. 10102

Pokój
Wspólny z akadem ikiem  dobre 
utrzym anie niedrogo Lwów ow 
Zofji 54 micszk. 5. 10136

Mój pokój
Jest stale zajęty od czasu 
jak nauczyłam się poszuki
wać sublokatora zapomoca 
drobnych ogłoszeń w Kurje- 
rze 110 slrtw bezpłatnie).

Garconiera
jedno lub 2 pokojowa pe’ny 

• kom fort umeblowana od gospo
darza. Lwów, Pełczyńska 7a 11|1 
od 9—10, 4—5. 10140

dajłi każdemu

o g ł o s z e n i a
ZAMIESZCZONE

w  „KURJERZE“
JED N O  DROBNE OGŁOSZENIE 
KTÓRE D O  10 SŁÓW  KOSZTUJE

tylko 50 gr
PRZYNIESIE KAŻDEMU INSEREN- 
TOW I S K U T E K  P O Ż Ą D A N Y .

i mundury atndonekio bajeeznte 
tanio w prost w wytwórni CEN 
TRUM Lwów Skarbkowskn 4 
tel. 72-84. 267’?

Komfortoyw,
niakrepnjąey, słoneczny pokćj 
odnajmą solidnym kulturalnym 
panem Lwów, Długosza 14|ll

10090

Pokój
amablewany, łazienka, ta łedzien  
no otrzym anie lan iem . Okolica 
Szpitala Pow. Listy K nr,er, 
Lwów, Zimorowicza 10 — pod 

Bardzo tanie* 10094

Pokój
ameblowaay k latka schodowa da 
wynająeia Lwów, Głowińskie
go 27 drzwi 5. 10147

Pokój
umeblowany, osobne wejście, 
solidnemu Panu od 15 stycznia 
Lwów, ni. św. Zofji 9 drzwi 6 od 
8-30— 11 i 2-30—8. 1008)

Pokój
umeblowany, ia iy, utrzymanie, 
boz, Kraków, Rakowicka l l a ,  
m. 4. 10153

Poko’
komfortowy, niekręnnjący na- 
tychm iast wynajmę, Lwów, T ar
nowskiego 15 m. 3. 10150

Pokój
umeblowiny s opałem, światłem 
obsługą o—, utrzymaniem dla 
uazenic lab studentek  Lwów, 
Paulinów 12a I p. m. U  oficyny 

10149

Komfortowy
pokój umeblowany, utrzym anie 
całe lnb cią ciowe do wynaję
cia Lwów, N abielaka 2316.

101S8

Pokój
umeblowany z łazienką, opałem 
i światłem do wynajęcia Lwów, 
ul. Na Bajkach 28 m. 12. lOloó

Pokój
umeblowany dla 2 Panów w y 
najmę zaraz. Kraków, S ienkie
wicza 8 m. 3. 10155

Wej*śc?e
_ klatki pokój balkonowy ume
blowany zaraz do wynajęcia. — 
Kopernika 29a mieszkanie 5.

10161

Pokój
z używaniem kuchn’ do wynaję
cia Lwów ul. Lw. Dzieci 3, m 
1 L. 30377

Leśnik— rolnik!
Inteligentny, energiczny, sumien
ny — 23-letuia praktyka —  z 
państwowym egzaminem lat 40, 
poszukuje posady ZARAZ — 
maża złożyć za prąeę gwarancję 
wedle zgody, referencje b po
ważne, św iadectwa bardzo dob
ro, warunki skromno. — Łaska
we zgłoszenia W aim ański Olsza 
nica pow iat Złoczów. 10107

Potrzebny
praktykant, Polak, energiczny, 
znający aię na chewia koni i ro 
botach polnyeh na dozorcę. 
O dpisy św iadectw : Kaonińąki, 
.adarów p. loeo. N ijnw yględ- 

nione bez odzowiedzi. 130

Poszukuje si%
wożaege z poważnemi reforon 
eiami. Zgłoszenia Kurjer, Lwów, 
Zimorowieza 10 pod „Kittler* 

10101

Młoda
m ężatka intel. zajmie się do 
mem, dziećmi, lub jaso  po
kojowa Łask. listy Kurjer, 
Lwów, Zinurow icza 10. pwi 
„Uczciwa z szyciem".. 10035

Potrzebny
kowal masszynist* Polsk odpisy 
świadectw  z podaniem refe
rencji nadsyłać Knepiński Zada- 
rów p. loco. Nienwzględnioae 
bez odpowiedzi. 13?

Zdolny
cukiernik, samodzielny szuka 
oracy od zaraz. Zgłoszenia 
Knrjor, Lwów Zimorowicza 1C 
pod -Zdolny* 10054

Pani
poleca dobrą iłużącą de małe 
katolickiej rodziny Lwów D u
nin Borkowskich 5. m. 16. 1006?

Inteligentna,
dobrze prezentująca aię osot ■■ 
.nłada, zajmie aię zarządem do
mu, u wdowca lub starizego  pa- 
na. Zgłoizenin de Adminiatracji 
Lwów pod „Janina* 1015b

Osoba
inteligentna z dzieckiem znają, 
ca doskonale gospodarstwo rol
na i domowe poszukuje posady 
na najskromniejszych w arunkach 
Łask. zgłoszenia Kurjer, Lwów 
Zimorowicza 10 „Gospodyni*, 

10146

O i f l o u t n l a  w t e j  r u b r y c e  a m 1 e i> c r .a  
m y  4 *  U  a tó w  b e * ,> l« tu U

Wychowawczyni
dla dwojga osieroconych dzieci 
z pomocą w gospoda itw m  po
szukuje dyrekt.-r gimnazjum. 
Zgłoszenia bezzwłocznie osobi
ście Lwów Zyblikiewicza 26 a 
mieszkanie 13, 1016-1

Pracownicą
rijmową najzdolniejsza ._  mó 
wię P au l — okazała się ta, 
którą w ybrałam  z licznych 
ofert nadesłanych na moje 
.drobne ogłoszenie" w Kur
jerzo   do 15 słów bezplat
nie.

Torebek
damskich . p raeuw jia  „Barasz* 
miesei sie obecnie przy Zimero- 
wieza ? (i.wów) 1943

do wszelkich pekojl najkorzy
stniej nabyć można w WY
TWÓRNI MEBLI Fr. Zielińskie.
qrof Lwów, Kołlątajc 5 w po-, 
dwór711. Stafe nw ?4f)el

A k a d e m i k
harcerz de  prow adzeaia droży
ny, kochający młodzież potrzeb
ny. Lwów, P ięklrska 59. 10142

Służącą
de wszystkiego s gotowaniem 
i praniem przyjmę zaraz. Lwów, 
Kopernika 42B p a rte r na lewe 

10145

Ekonoma
Polaka w wiekn średnim ener
gicznego uczciwego z szkół? 
rolniczą i sam oistną praktyką 
poszukuję. Świadectwa z poda
niem znanych lodzi mogących 
dać referencjo nadsyłać Kno- 
pińtki Zadarów p. loco. Nie- 
uwzglęonione bez odpowiedzi

131

Pamiętaj
ażebyś oglądnął wystawy cukier
ni Ziemiańskiej, Lwów Hetm ań 
ska 8. 2524

Złoto
srebro, brylanty oksryjaio do 
nabycia WŁ B uszek , Lwów, 
A kadem icka 6 — tel. 18-48.

">'>17

Torebhf
gobelinowe akórzane oprawia 
przerabia napraw ia praeownia
I wów ul. D ul-biankl. 10019

ITlieczyslaw Zaleski
Lwów, pl. Marjacki 10 tel 53 

poleca do miary 
M nndnrki s tad  . . . sł. 28.—
U b r a n i a ...........................  39>—
R a g l a n y ........................... „ 6 0 . -
wykonpje pod kier. J . Kosika

9 7 4 S

ytworma
Fortepianów , Pianin 
< H a.m onij sprzedaż, 
wymiana, naprawy 
strojenia S-tkielaki, 
Lwów Ossolińskich 10 
telefon 87-23. 269?

Wieczne pióra
naprawia pod gwarancją „P recy
zja*, Lwów Rutew skiego 12 — 
Rynek 2° (Pasaż Andriolloge).

272"

Płaszcze

Olbrzymi
wybór doskonałych czekoladek 
poleca cukiernia Ziemiańska, 
Lwów H etmańsko 8. 2524

Żarówki
oszczędnościowe po eenaeh naj 
niższych poleca E lek tra  P a s tż
M ikolascba Tel. 10-85, 1303

Meble

Cukiernia
Ziemiańska, Lwów H etm ańska 8 
poleea 100 gatunków ciast.

v524

Narciarskie
ubrania męskie, damskie i dzie
cinne najnowsze k ro ;e, bajecznie 
tantal Jedynie wprost ud zpee- 
ialnoj wytwórni CENTRUM 
Lwów Skarbkowska 4 tel. 72-s4 

2677

Bezpłatna
nauka aa drntach i szydełkiem 
przy zaknpnie włóczki najmod
niejszych deseni. „Dam W łóczki
Sylcstuska 3. °525

Ostrzenie łyżew
nrzyjmnj* Zakład Mechaniczny 
K. KOLANKOW SKI, Lwów Sa
piehy 26. 2618

Znawcom
poleca olbrzymi wybór elaut 
C ukiernia -Z iem iańska", Lwów 
H etm ańska 8. 2524

Naprawa
zegarków oraz biżuterii wykonu
je precyzyjnie tania MUTKA, 
Lwów pl. Bemi-rdyńiki Nr. 3

3630

Lis y , ku n y, tchórze
S B P IiJE  ” 7 " ^  FIITEfi
A leksandra WRÓBLA 
Lwów H alicka 70, tel. 57-04.

2696

Sól żołądkowa
usuwa -gagę neutralizuje kwasy
żołądki,wo. Wyrób i sk ład : AP- 
TEK A  MIKOl ASGIIA  Lwów.

2635

Obuwie

wykwintne warolklego .to* 
izaju  poleca i wykonują 
..AR-KA**, Lwów, Cbtwąż- 
ezyzny 11 a. tel. 21-10 Urzęd 
nlkom kredyt. taładrieży 
aaitoln jJ opust * 2505

Ubrania
robocze, płaszcza ochronne, kom 
binezony oraz wszelką odziać 
zawodową bajecznie tanio w prost 
w wytwórni „C entrum - , Lwów, 
Skarbkowska 4, tel. 72-84 na
przeciw kina -A tlantic*. 2677

Unieważniam
książeczkę wojskową wydaną 
P.K.O. Konin, Tadeusz Kaczma
rek   10135

W raz^e
zagubienia czegokolwiek lub 
w razie konieczności unie
ważnienia weksli, dowodu 
osobistego itp. najkorzystniej 
ogłosić w niniejszej rubryce 
— 10 słów 50 groszy.

Unieważniam
zgubioną książeczkę Kasy C he' 
rych m iasta Lwowa wystaw ioną 
na nazwisko Kernolak Holona.

10166

Dla siostrzenicy
lat 23 gotówka 10 tysięcy zł. 
poznani p >na zdrowego ł igodae. 
go pośrednictw o rodziny pożą
dane. Listy Knrjor, Lwów, Zi
morowicza 10 pod „Inżyniorowa* 

10162
JAK OGŁASZAĆ —

TO W „KURJERZE “\

n itlO R B IJ HEBLI ZEŁHZHVCH,I H33E2. 

JA K  W O Z A C Z  YNSK I
ŁW0W pl. Barnrrdv3s!u 15 Tol. 47-92

opiekli P° Wt6rS Q° ^6SrCZ® że kobiet» nie potrzebuj*

C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń  obowiązuląey od 1 stycznia 1934
w tek fc ie :

j stronie . . . . .
:a s t ro n a ......................
j i 3-ej stronie . . 
a lub 3-cia strona 
yc.i stronach tekstu

zł. 1-50
,. 1.200-  

080  
.. 800 — 
. , 0-70

600'—

Różne reklam y:
Komunikaty i artykuły reklamowe 
Na stronie kronikarskiej . . .
W dodatku litfracko-naukrw ya:. 
Nekrologi do 200 irn, . . . .

„ 300 ............................
„ powyże’ 301? mm. . .

Zł. 1.—
0-80 
r — 
0*50 
0-80 
1 —

O głoszenia drobne i
O głoszenia za tekstem  z* mm. . . zł. 0’30 
Na ost. stronie 1 wśród drob. (6 łam.) „ 0‘30
O głoszenia drobne za słowo . . „  0'10
Matrymonialne .    0*20 I.
Dla poszukujących pracy za słowo „ 03)5
Drobne ogłosz przyimuie się tylko za gotówkę.

Podstaw ą obliczenia jest 1 m|m w 1 łamie. Podwyżka cen ogłoszeń może nastąpić w każd;.m  czas '- i obowiązuje także te  ogłoszenia, które zostały 
zamówione poprzednio, a nie były zgóry zapłacone. — Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25 proc. — Za układ tabelaryczny dolicza się 50 proc. 
O głoszenia w numerach świątecznych i niedzielnych (z data  poniedziałkowąt kosztu‘ą o 20°]„ drożej.

UW  A G I i
Omyłki, k tó re  zasadniczo nie zmieniają treśe 
ogłoszenia, nie upoważniają do zadania zwrotu 
gotówki ani też nie obowiązują Administracji 
do bezpłatnego powtórzenia anonsu. Komnni. 
katów bezpłatnych nie umieszcza się. Zniżek 
nie udziela się. Reklamacje miejscowe uwzględ
nia się do dni 3-ch, zamieiscow. do dni 8-min 
od daty ukazania się ogłoszenia, Za egzem
plarze dowodowe liczy się 25 gr. Oglo-zenia 
do numeru bież. przyjmuje się do godz. 16-tej.

Wydawca 1 Nacz. Redaktor: Dr. Władysław Swirski. Czcionkami DRUKARNI KRESOWEJ Sp. z o. o. Mochnackiego 48. Odpowiedzialny red. Marjan Ostrowski


